12 stron. | 


Przedpłata wynosi w ekspedycji i agenturach 2.95 zł, miesięcznie, | 
8.85 zł. kwartalnie; przez pocztę w dom 3.34 zł. miesięcznie, 10.01 zł, kwartalnie, 
Pod opaską: w Polsce 6.95 zł., zagranicę 9.25 zł. miesięcznie, 
Redakcja i Administracja w „Bydgoszczy, ulica Poznańska 12/14, 
Rękopisów niezamówionych nie zwraca się. 


Telefony Przedstaw.: Toruń 1546, Grudziądz 1294, Gdynia 1460, Inowroclaw 420, 


Do „Dziennika* dołączamy co tydzień: Tygodnik Sportowy i Dodatek powieściowy, 
Redakcja otwarta od godziny 8—12 przed południem i od 4—7 po południu. 
Oddział w Bydgoszczy, ul. Dworcowa 5. Przedstawicielstwa: w Toruniu, uł. 
Mostowa 17 — w Grudziądzu, ul. Toruńska 22 w Inowrocławiu, ul. Toruńska 2 

w Gdyni, Starowiejska 19, 


Telefony: Redakcja 3316, 3326, Administracja 3315 — Oddział w Bydgoszczy 1299. 
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Numer 10. l 


Zagrożona reduta 


bedzie sie broniła! 


Grupa pułkownikowska wypowiada 
wojnę wszystkim swoim przeciwnikom 
— bez wyjątku, 


Kiedyśmy przeczytali noworoczne 


przemówienie wojewody pomorskiego. 


BYDGOSZCZ, wtorek dnia 14 stycznia 1936 r. 


Z komisji budżetowej Sejmu. i 


M. Beck o gospodarce swego resortu 


Wszystkie wnioski oszczędnościowe odrzucono. 
(Qd ułasnego sprawozdawcy parlamentarnego) 


zapewniające o zwartości. „obozu pro- f ° 5 u uz w 
rządowego“ i trwaniu „na tysiącznych Warszawa, 11. 1. czeństwo  organizacyj kulturalno-spo- Pos. adw. Sioda zapytuje się, czy jest 
stanowiskach* dawnych działaczy (o- Na porządku obrad sejmowej komisji | łecznych. ; prawdą, że meble dla placówek dyplo= 


czywiście z BB), osłupieliśmyv. Tak da- 
lece sprzeczne ono było z tem wszyst- 
kiem, co głosj premjer Kościałkowski i 
jego zastępcą p. minister Kwiatkowski, 
a zwlaszcza z tem, co robi minister W. 
R. i O. P. prof, Świętosławski. Zdumie- 
miu swojemu daliśmy wyraz w artykule, 
który uległ konfiskacie, a następnie 
przez sąd zwolniony został, 


Sprzeczność między wystąpieniem p. 
wojewody Kirtiklisa a oficjalnemi wy- 
nurzeniami najwybitniejszych członków 
obecnego rzadu była zbyt jaskrawa, aby 
ją można przypisać zwykłej nieostroż- 
ności, Wyraziliśmy też zaraz przypu- 
szczenie, że nie było ono bez kozery. 
Jakoż okazuje się, że domysły nasze 
byly trafne, bo oto w niedzielnym nu- 
merze pułkownikowskiej „Gazety Pol- 
skiej” znajdujemy obszerny artykuł. 
który stanowi otwarte. wypowiedzenie 
wojny tym wszystkim, którzy wysuwa- 


„ją żądania „zmierzające do zmiany za- 


sadniczego kierunku polityki pomajo- 
wej”. | | 
Zatem także obecnemu rządowi, który 
likwidację praktyk pomajowych już roz- 
począł, choć jeszcze nie w tych rozmia- 


budżetowej znalazł się budżet minister- 


stwa spraw zagranicznych. Wbrew 


wszelkim oczekiwaniom na posiedzenie 
przybył minister Beck. Nigdy tego nie 


robił. Co więcej, ten milczący dotąd 
minister pierwszy zabrał głos. 


Stwierdził on, że wydatki jego resor- 


tu wynoszą 38.100 tys. zł. - Budżet zo- 


stał zmniejszony o 1 miljon 900 tys. Ob- 


niżka dochodów ministerstwa dość 


znaczna, została spowodowana ogranicze- 


niem ruchu turystycznego. 
Następnie minister omówił prace pla- 
cówek dyplomatycznych 


handlu, przedewszystkiem zamorskiego. 
O opiekę społeczeństwa nad emigracją. 

Kryzys, ogarniający cały 
powiada minister — dotknął również 
poważnie skupienia polskie zagranicą. 


Szerzące się bezrobocie i usuwanie ro- 


botników polskich wynragają wzmożo- 
nej aktywności resortu. O ile chodzi o 
zapewnienie „środków 
opiekę, to poza środkami, jakie mini- 


sterjum na ten cel łożyło, wzrastające 


potrzeby emigracji polskiej w dziedzinie 
kulturalnej będą niezawodnie zaspoka- 
jane bezpośrednim wysiłkiem społeczeń- 


w kierunku 
współdziałania i podniesienia naszego 


świat — 


na tę rozległą 


Minister zaznaczył, że oszczędności 
budżetowe MSZ dało się przeprowadzić 
przez redukcję 25 etatów, ograniczenie 
podróży służbowych, zmniejszenie nie- 
których uposażeń i reorganizację spo- 
sobu finansowania naszej działalności 
wśród wychodźtwa. 

Sprawozdawca pos. Walewski pod- 
kreśla, że większych oszczędności nie 
dało się przeprowadzić ze względu na 
interes państwa. Budżet ten, narówni 
z budżetem MSWojsk traktuje referent 
jako budżet obrony państwa. Z tych 
względów nie proponuje od siebie żad- 
nych zmian. 


Państwo nie powinno żyć nad stan. 
Rozwinęła się następnie dyskusja. 
Żydowski pos. Mincbherg zapytuje, 

czy niema sposobu na ochronę żydów 

polskich w Niemczech. 
Pes. geń. Żeligowski 
dalszych oszczędności. 

— mówi generał zmusza nas do 

ciągłego dbania o prestiż. Wydajemy 

wielkie bale, obiady. Wstyd mi było, 
kiedy w czasie manewrów jeden z an- 
gielskich generałów podszedł do mnie 

i powiedział: Ależ wy jesteście bogatym 


nawołuje do 
Nasz charakter 


rach, w jakichby je zlikwidować na- 
leżało. 

Skąd ten gniew „Gazety Polskiej“, że 
| | aż na taki ryzykowny krok się zdecydo- 
| 


wała? Otóż według niej po śmierci Mar- 
szałka Piłsudskiego dokonały się waż- 
ne zmiany w duszy polskiej. Ludzie ja- 
koby przestali wierzyć, że Polska może 
i być potężną, mocar$twową, ku czemu 
ją oczywiście system pomajowy prowa- 
dził. Ci zaś, którzy w tym systemie 
pierwsze skrzypce grali, wiarę tę w 
czyn wprowadzali, 

Wina to — wciąż według „Gazety Pol- 
skiej“ — inteligencji, bo „dół“ po daw- 
nemu pragnie być rozumnie rządzony, 

pragnie porządku į ładu. A inteligencja 

| poczyna „mówić i działać tak jakby 

| wrócić miała Polska przedmajowa*. To 

żąda powrotu Witosa, to zniesienia Be- 

rezy Kartuskiej, to znów ustąpienia mi- 

mistra sprawiedliwości Michałowskiego 

(wsławionego procesem brzeskim). Prym 

wiodą dezerterzy z obozu pomajowego. 

Z jednej strony książę Janusz Radziwiłł. 

z drugiej radykalny Senator Lechnicki. 

jeden chce obóz pomajowy likwidować 

na prawo, drugi na lewo. Ale likwido- 

wać chcą, a to grunt i to gniewa grupę 

l pułkownikowską, a raczej doprowadza 

ja do białej pasji, skoro „Gazeta Pol- 

ska“ na zakończenie swego artykułu o- 

| głasza taką notę do rządu i jego zwo- 
lenników: 

„My zaś, to znaczy ci wszyscy, któ- 

rzy już rachunek sumienia zrobili i 

odpowiedzieli sobie, że  sprzeciwią 

się próbie cofnięcia Polski do czasów 

przedmajowych z całą decyzją i z całą 

determinacją, na jaką nas stać — my 

wszyscy — winniśmy już chyba swój 

głos ostrzeżenia podnieść i powiedzieć 

' wyraźnie, że walka z nami łatwa nie 

a będzie, Dla nikogo", : 

Wyraźniej chyba walki wypowie- 
dzieć nie można. I to komu?  Najwyż- 
szemu czynnikowi w państwie, który 


stwa, uzewnętrznionym w powołanych praragan. Toż my na tak wielkie obiady 
w tym celu do życia przez same społe-'nie możemy sobie pozwolić". 


kamamana 


Burze niosa zmiszczemie. 


W całej Europie szaleją obecnie burze, tak niezwykłe o tej porze. Burze niosą wszędzie 
katastrofalne zniszczenie, jak to widzimy na zdjęciu, pochodzącem z }ednego z portów 
angielskich, 


matycznych ministerstwo zakupiło w. 
warsztatach więziennych. 

Pos. Bakon wniósł o redukcję dodat- 
ków służbowych i funkcyjnych o 50%, 
zmniejszenie nagród i zasiłków na sumę 
120 tys. zł, którą to oszczędność nale- 
żałoby przełać na oświatę. 

Pos. rtm, Ślaski zwrócił się do mini- 
stra z apelem, aby przy zawieraniu u=- 
mowy gospodarczej z Gdańskiem u- 
względnił interesy pomorskiego rolni- 
ctwa. 

Pos. Jedynak zapytuje się, czy jest 
prawdą, że poselstwo nasze w Sztok-= 
holmie nabyło nowy gmach za 1 milj: 
złotych. ę 

Pos. Pacholczyk pragnie, aby budżet 
MSZ zmniejszyć o 1 proc. i uzyskaną w 
ten sposób sumę 380 tys. zł przelać na 
oświatę, 

Wszystkim wnioskom oszczędnościo: 
wyima sprzeciwia się referent, 


Min. Beck wyjaśnia. 

"W odpówiedzi zabrał głos minister 
Beck. Stwierdza on, że przebudowa 
gmachu ministerstwa jest prowadzona 
bardzo oszczędnie. Umeblowanie bę- 
dzie kompletowane w ciągu kilku lat, 
w miarę środków pieniężnych. 

Odpowiadając żydowskiemu posłowi 
w sprawie ucisku żydów polskich w 
Niemczech, minister stwierdził, że nasza 
placówka dyplomatyczna zrobiła w ich 
obronie niemniej, niż aparaty innych 
państw w stosunku do swych obywateli. 
Że istotnie wypełniliśmy ten nasz obo- 
wiązek — powiada minister — świad- 
czą o tem liczne i wzruszające objawy, 
wdzięczności ze strony tych obywateli. 

Odpowiadając gen. Żeligowskiemu, 
minister podkreślił tylko, że zagranicą 
jesteśmy zmuszeni do stosowania się do 
istniejących warunków i poziomu oraz 
kosztów życia. W odpowiedzi pos. Śla- 
skiemu minister zaznacza, że w stosun- 
kach z Wolnem Miastem przebija się 
wyraźnie ewolucja w kierunku patrze- 
nia na te rzeczy przez organy rządu po!- 
skiego, jak i przez zarząd Gdańska co- 
raz bardziej z punktu widzenia intere- 
54 gospodarczych, 


Budżet przyjęto bez zmian. 


Skończyło się tak, jak się zwykle 
dzieje na komisji. Niektórzy posłowie 
stawiają wnioski oszczędnościowe, a ca- 
łość komisji je odrzuca i przyjmuje bud- 
żet bez żadnych zmian. Tak się również 
stało z budżetem ministerstwa spraw 
zagranicznych. Budżet ten został u- 
chwalony bez zmian. (r) 


a 


dem doszedł 
tnych pensyj — a z drugiej legjon za- 
dłużonych i wszytkich ludzi uczciwych. 
Niech rząd będzie przekonany, że w wy- 
siłkach swoich nad naprawą stosunków 
znajdzie ich całkowite poparcie i w nich 
moralne oparcie. Lecz niech nie ustaje 
w pracy, którą rozpoczął a która rokuje 
nadzieję lepszej przyszłości, 
* t 


według nowej konstytucji ponosi całko- 
witą odpowiedzialność, bo na nim we- 
dług art. 2 „spoczywa odpowiadzialność 
wobec Boga j historji za losy państwa“. 
n * LJ 
* 

Zapowiedzianą tak jaskrawo rozgryw- 
ka nie może się toczyć wyłącznie mię- 
dzy grupą obecnie rządzącą a tą, która 
— częściowo — od steru odsunięta zo- 
stała. Zaangażowany w niej jest cały 
kraj. Po jednej stronie „łegjon zasłu- 
żonych”, z których niejeden psim swe | 


* 
Na koniec jedno pytanie: Czy opo- 
zycja” z lewa i z prawa nie rozumie, 


do stanowisk i wielokro- |że postępowaniem swojem 


wzmacnia 
stanowisko wojowniczej grupy pułkow- 


nikowskiej? 


Nie cheemy powrotu do stosunków 
przedmajowych, ale niech nas też Bóg 
broni przed zmartwychwstaniem prak- 
tyk pomajowych. 


Gorzkie doświadczenia niedawnej 
przeszłości niech się staną dla prowo- 
dyrów politycznych szkołą mądrości 
politycznej. 


Ko ka, 


o Wynikiem 
, liczne aresztowania agentów komuni. 


` szczowym. 


Zmarł po przeniesieniu | 


wgłąb Czech. 

Morawska Ostrawa, 13. 1. (PAT) Ko- 
lejarz narodowości polskiej, Franciszek 
Babisz, czynny działacz oświatowy, za- 
trudniony od 25 lat na dworcu kolęjo- 
„wym w Boguminie, otrzymawszy dekret 
przenoszący go w 3-dniowym terminie 
wgłąb Czech, dostal ataku sercowego 


i zmarł, 


(0) tragedji tej pisze czeski „Ostravsko 
Dełnicky Denik“; Franciszek  Babisz 
przyznawał się do narodowości polskiej 
T posyłał swe dziecko do polskiej szko- 
ły. Znano go jako porządnego człowie- 
Był wzorowym pracownikiem i nie 
popełnił w ciągu 25 lat pracy żadnego 
uchybienia służbowego. Jedyną jego 
winą było to, że jako Polak wychowywał 
swoje dziecko w polskiej szkole. To by- 
lo przyczyną przeniesienia go wgłąb 
Czech. Rozporządzenie to odczuł tak 
Loleśnie, że zmarł na atak serca. 


` Aresztowany za obmowę Czech. 


Morawska Ostrawa, 13. 1. (PAT) Żan- 
fdarmerja czeska aresztowała woźnego 
Domu Polskiego „Polonja* w czeskim 
Cieszynie H. Kotrubczyka pod zarzutem 
niepochlebnego wyrażania się o narodzie 
czeskim. Aresztowanego odstawiono do 
więzienia w Morawskiej Ostrawie. 


Kozimow „wsypał” agitatorów 
kominternu. > 


Praga. (PAT). W związku z przewie- 
zieniem sprawcy kradzieży w tutejszem 
poselstwie sowieckiem Kozimowa do 
Rumunji, a stamtąd do Sowietów, w tu- 
tejszej prasie prawicowej ukazują. się 
dalsze sensacyjne informacje o tej kra- 
dzieży, 


Pisma prawicowe twierdzą, że w spra- 
wę tę wmieszane były wywiady angiel- 
ski i niemiecki. Kozimow miał skraść 
różne dokumenty, dotyczące trzeciej 
Międzynarodówki na terenie Europy 
środkowej oraz klucz szyfrowy, Doku- 
menty te i klucz, udowadniają zdaniem 
prasy, że mimo wszelkich zaprzeczeń 
że strony rządu sowieckiego, sowieckie 
placówki dyplomatyczne i konsularne 
prowadzą robotę wywrotową kominter- 
nu, 


Kradzieży Kozimowa są 


stycznych w Niemczech i Jugosławji, 
którą oe nazwiskach agentów poinformo- 
wały Niemcy, 


Zamach bombowy 
na żydowską restaurację. 
Warszawa, 13. 1. (tel. wł). W godzi- 


„DZIEŃN IK BYDGOSKI, 


stycznia br.: 
od 1—7 stycznia 


stępuje: 


, 


stycznia walczący 


sułtan Szivali wyruszył z oddziałem, 


Warszawa, 13. 1. (tel. wł). Z wielu 
stron słyszy się o przygotowanych na 
terenie Sejmu atakach na wicepremjera 
Kwiatkowskiego. Jeden z organów sa- 
nacyjnych od kilku dni trzyma złożony 
już artykuł w tym duchu, czeka tylko 
na lepszą sposobność. Poza tem rozsie- 
wane są liczne pogłoski, któreby mogły 
utrudnić stanowisko wicepremjera. 

Minister Kwiatkowski nie należy 
jednak do tych ludzi, którzyby uchylali 
się od walki. Sam rozpoczął atak, de- 
mentując również w najostrzejszej for- 
mie fałszywę pogłoski. 

Powiada. on: W dniach ostatnich 
ukazał się w prasie komunikat o wyko- 
naniu budżetu za ubiegły miesiąc. Cy- 
fry, ogłoszone w tym , komunikacie, 
świadczą 6 poważnym spadku deficytu 
budżetowego. Muszę zaś „podkreślić, dź 
w grudniu działały ty ikg. GześcioĘo A- 
dekretowane ostatnio podwyżki wpły- 
wów skarbowych i oszczędności budże- 
towe. W piątek również komisja budże- 
towa Sejmu rozpoczęła swe prace nad 
wniesionym przez rząd preliminarzem 
budżetowym na rok 1936-37, który uło- 
żony został — jak wiadomo — w sposóh 
dający rzeczywiste podstawy osiągnięcia 
równowagi budżetowej, 

Te dwa przytoczone fakty są dowo- 
dem, że postawiony sobie przez rząd cel: 
uzdrowienia i zrównoważenia gospodar- 


nach wieczornych nieznani sprawcy rzu- | ki budżetowej państwa — nietylko znaj- 
cili petardę do lokalu żydowskiej re-| duje się w toku pełnej realizacji, ale już 


stauracji, znajdującej się nawprost 
dwórea głównego p. f. „Quick“, wybija- 
jat szyby wystawowe, ' Sprawcy napadu 
wsiedli następnie do taksówki i odje- 
chali w nieznanym kierunku. ) 


daje konkretne i pomyślne dla gospodar- 
stwa narodowego wyniki: 

Z tem większem przeto zdumieniem 
i oburzeniem dowiaduję się o rozsie- 
wanych w społeczeństwie pogłoskach co 


do rzekomych zmian w dotychczasowej 


Zimowa burza z piorunami 


w Małopolsce. 
Grad wielkości orzecha włoskiego. 


Bielsko. (PAT). W sobotę, 11 stycz- 
mia o godz. 17-ej po południu przeszła 
nad okolicą silna burzą z : piorunami. 
Podczas burzy padał gęsty grad wielko- 
Ści orzecha włoskiego, 

Kraków, (PAT). W sobotę wieczorem 
po bardzo silnej wichurze przeszła nad 
Krakowem ji okolicą gwałtowna burza 
z błyskawicami i piorunami, której to- 
warzyszyła silna i długotrwała ulewa. 
Tarnów. (PAT). Nad Tarnowem j o- 
kolica przeszła o godz, 16,30 gwałtowna 
burza z piorunami i obfitym opadem de-' 
Burza trwała 15 minut. 

Lwów. (PAT). W sobotę wieczorem, 
przeszła nad Lwowem i okolicą gwał- 
towna ulewa, nienotowana o tej porze 
roku od lat kilkudziesięciu. Wskutek 
ulewy niżej położone ulice zwłaszcza 
na przedmieściach zostały zalane, a wo- 
da wdarła się do niektórych mieszkań 
suterenowych, 


Z Łańcuta również donoszą o gwał- 


townej burzy z piorunami, połączonej 
z rzęsistym deszczem. Trzy pioruny u- 
derzyły w okolicy Łańcuta, natomiast 
jeden uderzył w przewody elektryczne 
w mieście, co spowodowało przerwę w 
dostarczaniu prądu, pogrążając Łańcut 
w Ciemnościach. Ofiar w ludziach nie 
było. 


Powódź w Kielcach. 


Kielce, (PAT). Z soboty na niedzielę 
na obszarze całej Kielecczyzny padał ule- 
wby deszcz, połączony miejscami z wi- 
churą i gradem. W niżej położonych 
dzielnicach Kiele woda płynęła na sze- 
rokość całej jezdni. W poszczególnych 
wsiąch powiatu kieleckiego wichura u- 
szkodziła dachy domów i stodół oraz 
wywróciła dużą ilość drzew. W osiedlu 
robotniczem w Zagnańsku pod Kielcami 
wichura wywróciła kilkanaście przy- 
drożnych drzew, które, padając uszko- 
dziły przewody elektryczne na linji Ra- 


Jak donoszą źródła włoskie, w dniach | oddziały abisyńskie cofnęły się, 
operacje na froncie | stawiając ma placu boju 450 zabitych 
|południowym przedstawiały się jak na-|i wielu ranych. Na odcinku Dolo doko- 


_xlorek, dnia 14 sty Spik 1936 r. 


Warszawa, 13. 1. (PAT) Na podstawie nami maszynowemi w głąb terytorjum 
wiadomości z rozmaitych źródeł PAT | nieprzyjacielskiego wzdłuż rzeki Webi 
wgłasza następujący komunikat o. sy-| Szebeli, 
tuacji na frontach SA UE w dniu 12] wojska sułtana natknęły się na oddzia- 


Po przejściu około 200 km 


Po ciężkiej walce 
pozo- 


ły nieprzyjacielskie, 


nano głębokiego wypadu w strefie Areri 


Ze strony włoskiej prowadzona była; o 70 km od Bolo, celem zbadania stanu 
ożywiona działalność samolotów wywia- | liczebnego armia rasa Desta. 
dowczych i bombardujących. W dniu 3jtej wyprawy po stronie włoskiej było 
po stronie włoskiej |5 zabitych i kilkunastu rannych. 


W czasie 


Źródła niemieckie utrzymują, że w 


złożonym z 1000. ludzi z licznemi karabi. | okelicach Makalle toczą się w dalszym 


Wicepremier: Kwiatkowski pięfnuje 
fałszywe pogłoski 


o rzekomych zmianach finansowej i walutowej polityki rządu. 


polityce finansowej i walutowej rządu. 
Na rozsiewaniu podobnych plotek za- 
leżeć tylko może spekulanżiom i obcym, 
wrogim państwu czynnikom. Muszę 
przestrzec wszystkich dających posłuch 
podobnym pogłoskom przed udziałem 
w szkodliwej robocie. 

Dając. kategoryczny odpór rozsiewa- 
nym w złym zamiarze insvnuacjom i 
pogłoskom, zapewniam, iż rząd nie usta- 
nie w podjętej i posiadającej wyraźny 
i określony kierunek pracy gospodar- 
czej i finansowej“. 


O Nr. 10. 10. 


ss wywiady i abisyńskie ataki. 


Beszcze zmiszczuygłu wszysticie airopo$i. 


ciągu krwawe walki. Szczególnie zaciea 
kły charakter mają mieć walki prowas 
dzone na zachód od Makalle. 

Główne uderzenie wójsk abisyńskich 
skierowane jest ku Abaro — miejscowoa 
ści leżącej o 25 km na północ(!) od Ma- 
kalle. 

Te same źródła donoszą, że w na. 
stępstwie 14-dniowych ulewnych de- 
szczów wszystkie dawne i nowozbudo- 
wane drogi nie nadają się zupełnię do 
użytku. Stan ten wykorzystywany jest 
przez Abisyńczyków. 


Ciano wrócił do Włoch. 

Asmara, 13. 11. (PAT) Minister prasy 
i propagandy hr. Ciano, zięć Mussolinie- 
go, wsiadł dziś w Massau na parowieg 
„Vittoria“, udając się do Włoch w spra< 
wach, związanych z powierzonym mu 
resortem. ; i 


Studenci paryscy przeciw 
Abisynii. 

Paryż, (PAT). Studenci „zorganizowali 
wrogą demonstrację przeciwko prof, Qa- 
stonowi Jeze, który reprezentował Abt- 
synję w Lidze Narodów, Prof, Jeze opu- 
ścił gmach wydziału prawnego, nie ma- 
jac wykładu, 

Paryż. (PAT), 


CO 


„Le Temps 


w wyniku incydentów, które zaszły pod» 
czas wykładów profesorą Jezego — mi~ 
nister oświaty na wniosek dziekana zaa 
wiesił wykłady na wydziale prawnymi 
|* do nowego rozporządzenia, 


Luksusy p. burmistrza. 


taze ‘pisały swego czasu o zakupie 
sanrochodu marki „Dodge“, dla burmi- 
strza m. Chorzowa, p. Grzesika, Luksu- 
sowy zagraniczny samochód kosztował 
z urządzeniem radja około 26000 zł. Wy- 
datek pokrył. Magistrat m. Chorzowa z 
pieniędzy; przeznaczonych na zakupno 
nowej sanitarki. „Luksusowe auto zo- 
stało niedawno na szosie do Krakowa 
rozbite, przy czem zabito młodego robot- | 
nika, jadącego na rowerze. Chorych zaś 
wozi się nadal starem autem sanitar- 
nem. Poza tem posiada p. Grzesik je- 
szcze drugie auto, jako marszałek Sej- 
mu śląskiego. 


W tych dniach zaś zakupiło woje- 
wództwo nowe auto luksusowe zagra- 
nicznej marki „Buick* za kwotę 39.000 
zł. Auto zakupiono oczywiście z pic- 
niędzy publicznych. 


aan NS 
om—Zagnańsk, powodując przerwę w 
śni prądu dla Zagnańska, 
W niedzielę wskutek znacznego obni- 
żenia się temperatury w Kielecczyźnie 
padał śnieg. 


Wicher obalił rusztowanie 4-piętro- 
wego domu w Berlinie. 


Nad Berlinem przeszła w sobotę, w go- 
dzinach popołudniowych niezwykle sil- 
na wichura, która wyrządziła wielkie 
szkody. W centrum starego śródmieścia 
u zbiegu Friedrichstrasse i Leipziger- 
strasse zwaliło się 4-niętrowe rusztowa- 
nie przed domem, mieszczącym słynną | 
kawiarnię „Mokka Efti“, przyczem 7 0- 
sób, przechodzących ulicą zostało ciężko 
rannych, 


Po burzy i ulewie — śnieg. 


(PAT). Po kilkunastu dniach pięknej 
wiosennej pogody przeszły nad Małopol- 
ską gwałtowne burze,-połączone z bly- 
skawicami i piorunami, poczem tempe- 
ratura znacznie spadła, 

W większej części województwa kra- 
kowskiego prószył w niedzielę drobny 
Śnieg, który jednak szybko tajał. Nato- 
miast szczyty i stoki wielu gór na Pod- 
halu i w Beskidach oblekły się Podr” 
nie w białą szatę śnieżną, 

e 


RMA E: 1 sua 

„Robotnikom i urzędnikom obniża się 
zarobki i nakłada się na nich nowe po- 
datki, by wyrównać budżet panstwo- 
wy. Wobec tak  „oszezędnej* gos 
spodarki, jakiej przykład dajemy, ‘mus 


simy wątpić, czy to kiedykolwiek, nas 
stąpi: 


zna BH mma aa 
Nowa akademia wojskowa 


w Berlinie. 


Berlin. (PAT). W Poczdamie nastąpi- 
ło otwarcie nowej niemieckiej akademji 
wojskowej. Budynki nowej szkoły woj- 
skcewej zajmują przestrzeń 14 hektarów 
i składają się z 22 kompleksów, Podczas 
|uroczystości przemówił głównodowodza- 
cy armji niemieckiej gen. Fritsch, któ- 
ry zwracając się do wychowanków aka 
demji wskazałsna „żywy związek, łączą” 
cy tradycje wojska niemieckiego z tra- 
dycjami trzeciej Rzeszy”, - Mówca o< 
świadczył, że wielkość Niemiec jest o- 
parta na cnotach żołnierskich, których 
wyraziciełką jest obecnie armja, 


Na krześle elektrycznem. 

Nowy Jork, 12, 1. (PAT). Onegdaj stra- 
cono na krześle elektrycznem w więzie- 
niu Sing-Sing tzterech młodych mężu 
czyzn, skazanych na karę śmierci za za- 
bójstwo policjanta. Skazańcy przeby« 
wali w więzieniu już od roku, 


Oskarżenie prokuratorskie przeciwko 
fabrykantom rozwodów. 


Warszawa. Niejednokrotnie prasa i 6803 
by poszkodowane, zwracały uwagę na wy- 
stępną działalność biura rozwodowego, któ- 
re założył priywogea sekty t. zw. kościoła 
starokatolic iego, Władysław Faron, Udzie- 
lając rozwodów wszystkim zgłaszającym się, 
oczywiście bcz jakiehkolwiek uprawnień i 
hez przeprowadzenia procesu rozwodowego, 
Faron naraził wiele osób na krzywdę mo- 
ralną i straty materialne, gdyż władza pań- 
stwowa i sądy nie mogly uznać ani rozwo- 
dów, ani ślubów faronowskich. Z procederu 
rozwodowego Faron czerpał zyski pokaźne. 
Interesanci wnosiłi przy wyrabianiu rozwo- 
du kilkadziesiąt złotych, 
ratami miesięcznemi. 

Akta śledztwa sądowego przeciwko Fa- 
ronowi i innym funkcjonarjuszom. sekty, 
obejmują 8 grubych tomów. Niebawem pro- 
Kkuratura sądu okręgowego sporządzi akt 
oskarżema i w najbliższych miesiącach 
sprawa Farona znajdzie się na forum = ię 
wem, 


a resztę spłacali 


donosi, że | 


| 


| 


di 


FE aj 


i wtorek, 
_ dnla 14 stycznia 1936 r. 


Gen. Składkowski znany jest ze swoich prac 
literackich. Wstępnym bojem zdobył on sobie 
dobrą markę jako stylista i doskonały narator. 
Ostatnio wydał on książkę p. t. „Strzępy me!- 
dunków*". . > 

Autor chowa się zawsze w cieniu, o sobie 
nie mówi. Wciąż tylko mówi o ukochanym 
Wodzu, Dlatego też i my, pisząc o tej książce, 
która przynosi wiele nowego ji nieznanego ma. 
ierjału politycznego z czasów nam tak dobrze 
znanych, powstrzymamy się od uwag, a cyto- 
wać będziemy tylko poszczególne ustępy z tej 
arcyciekawej pracy gen, Sławoj-Składkowskie- 
go. 

We wstępie autor powiada: dużo rzeczy, 
mówionych przez Komendanta, oddać nie po- 
trafię, mimo, że zapisywałem je dosłownie w 
czasie meldowania się. Dużo rzeczy pisać jesz- 
cze nie wolno, gdyż stanowią tajemnicę Pań. 
stwa. W Polsce Niepodległej widziałem Mar- 
szałka Józefa Piłsudskiego przeszło 150 razy, 
Spisałem wszystko, tak jak było, by nie poszło 
w niepamięć, i 


Wygnanie w Sulejówku. 


Nie wiedzieliśmy wcale, kiedy skończy się 
wygnanie Komendanta i w jakich warunkach 
zechce on powrócić do władzy w Polsce — 
pisze autor. Na zebraniach (w Sulejówku — 
red.) bywało nieraz do 40 osób, Padały jedy- 
nie ścisłe rzeczowe polecenia i rozkazy Komen- 
danta, których słuchaliśmy jak wyroczni. Smętni 
byliśmy, że musimy oto, w wolnej, wywalczonej 
Polsce, kryć się z naszem posłuszeństwem 
i wiernością wobec Komendanta, tem bardziej, 
że nie śmieliśmy pytać, kiedy: wreszcie nastanie 
kres tej konspiracji, 


Jak zostałem ministrem? 


O tem, jak dokonał się przewrót majowy, 
autor nie wspomina, Zresztą są to rzeczy ogól. 
nie znane. W tym to czasie pełnił gen. Skład- 
kowski funkcję komisarza rządu m. Warszawy. 
Aż otrzymał wezwanie, aby stawił się do Bel- 


wederu. 


„Wygląd Pana Marszałka przedstawiał się 
dobrze — pisze autor. Ubrany był Komendant 
w kurtkę strzelecką, bez odznak i siedział za 
owalnym stołem, stawiając pasjansa. 

Pan Marszałek podał mi rękę nad stołem, 
wskazał ręką na krzesło i powiedział bez wstę- 
pów: „No więc, zostaniecie ministrem spraw 
wewnętrznych, bo Młod»ianowski nie chce już 
dłużej pracować z tym... Sejmem“, 

Zwróciłem posłusznie uwagę, że z polityką 
dofychczas się nie stykałem, że są inni koledzy, 
znający ją lepiej. 

Na to Pan Marszałek, śmiejąc się, i jakby 
przyznając mi rację, powiedział; Nie potrzeba 
tu polityka, Wszyscy krzyczą. że jesteście do. 
brym administratorem, więc dlatego będziecie 
ministrem, Zameldujecie się u pana Bartla. No, 
dowidzenia! Tu Komendant, jakby znudzony 
tą rozmową, opuścił głowę i zaczął stawiać 
pasjansa, nie podając mi ręki na pożegnanie. 

I tu autor dodaje od siebie refleksje, że był 
zdziwiony i tem, że został ministrem i formą, 
w jakiej to się odbyło. Przyznaje, że czytając 
w gazetach o nominacji ministrów, inaczej to 
sobie wyobrażał. 

Zameldował się w myśl rozkazu u p. Bartla 
i został ministrem. z 
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(Ciąg dalszy). 

Już mieli się rozejść trzej dobrani 
mężowie, aliści Woliński wpadł na po- 
maysł zapytania Michalakówny, czy wy- 
dała już Lipszycowi papiery i co się z 
niemi dzieje. 

Wysłano więc coprędzej siostrę Józe- 
fiaka do tyczkowatej krupierki Klubu 
Słowiańskiego. 

Gdy posłanka przyniosła wiadomość 
o wyjeździe Michalakówny do Bydgo- 
szczy — trzej wtajemniczeni rozpoczęli 
bezsilny konkurs przekleństw. 

— A co z Lipszycem? 
nawzajem. 

I coraz niecierpliwiej oczekiwano wia- 
domości od niezawodnego wywiadowcy. 


PORTRET ŚP, PREZESA GÓRCA. 


Po wygodnej, a przedewszystkiem ta- 
niej (napiwek dla szofera — 2 zł.) jeź- 
dzie samochodowej z Bydgoszczy do Po- 
znania, Lipszyc i jego towarzyszki wy- 
lądowali o godz. 4 rano w mieszkaniu 
pani Górcowej. 

Jasnowidząca ku wielkiemu zadowo- 
eniu wdowy uznała, że ta pora nadaje 
się wybitnie do urządzania seansu i za- 
pytanią ducha śp, prezesa Górca, czego 
sobie życzy od swej małżonki, że spać 


pytano się 


DZIENNIK BYDGOSKI Ie. 1.053 b Trzecia strona. 
Å— 


Strzępy meldunków o Marszałku Piłsudskim. 


Wspomnienia generała Sławoj-Składkowskiego. 


Pierwsza Rada Ministrów 


z Komendantem. 
W listopadzie 1926 r. odbyła się Rada Mini- 


sirów. O oznaczonej godzinie posiedzenie się 
nie rozpoczęło. Czekano na Marszałka; premjer 
Bartel witał go przed gmachem. Komendant 
wszedł na salę w towarzystwie premiera, nie 
witając się z nikim. Zajął miejsce tuż obok 
miejsca gen. Składkowskieśo. „Szybko odsuną- 
łem swój fotel — pisze autor — nie śmiąc sie- 
dziec obok Komendanta, ale Pan Marszałek 
przytrzymał mnie za rękaw, mówiąc: siedźże 
pau“. 

Po chwili, śmiejąc się i robiąc groźną minę, 
Komendant spytał mnie ostro: A dlaczego nie 
macie szabli? 


Szablę zostawiłem w przedpokoju; nie, po- 
czuwsjąc się do winy, zerwałem się z fotelu 
i odpowiedziałem wesoło: Panie Marszałku, 
melduję posłusznie, nie byłoby równych szans 
w dyskusji, gdybym tylko ja jeden był uzbro- 
jony. 


Gdy w sejmie zjawiła się policja. 


Po wyborach w roku 1928 nowy Sejm miał 
otworzyć Marszałek Piłsudski, Wezwał on do 
siebie ministra spraw wewnętrznych gen. Skład- 
kowskiego, któremu powiedział: „Mają tylko 
złożyć przysięgę i wybrać przewodniczącego, 
więcej nic. (Po chwili namysłu) Jeżeli mi będą 
chcieli przeszkadzać, to wprowadzę do Sejmu 
policje... Co to jestl.., 

I to mi bardzo odpowiada, że pan nosisz 
mundur Bo pan mi odpowiadasz osobiście za 
porządek w Sejmie. 


| dalej autor opowiada, jak demonstrować 
zaczęli komuniści, I wtedy odezwał się Mar- 


jej po nocy nie daje, Gościnna wdowa 
poczęstowała gości kawą i trunkami, za- 
słonięto rolety, usunięto z pokoju me- 
talowe przedmioty, zgaszono światła i 
miał się rozpocząć seans, dla którego 
Górcowa na stare lata podjęła tak da- 
leką podróż do Bydgoszczy, 

Michalakówna była dobrym kupcem. 

Gdyby wszystko poszło zbyt łatwo, nie 
możnaby żądać zbyt wysokiego hono- 
rarjum. A więc oświadczyła gardłowym 
głosem, że do odbycia seansu potrzebne 
są conajmniej cztery osoby, 

— A to klopot — zmartwiła się go- 
spodyni, lecz już po chwili rozjaśniła 
twarz — mam! — zawołała i wybiegła 
z sypialni, gdzie się odbywało to „mi- 


sterjum', 
Istotnie „miała, Miała przecież wie- 
łu  sublokatorów dzięki temu, że 


odnajęte pokoje należały do kategorji 
„niekrępujących*, Nie krępując się tedy 
zbytnio, zapukała do drzwi najwytrwal- 
szego sublokatora (mieszkał u niej 5 
lat!). 

Sublokator był na szczeście wyjątkowo 
sam. Wyrwała go ze snu. Nie potrze- 
bowałą mu długo tłumaczyć, o co cho- 
dzi, bo starzy sublokatorzy byli prze- 
cież codziennie przez nią informowani 
o strachach w sypialni. Chodzący biule- 
tyn tajemniczych zajść —- pani Górcowa 
— zdołał nakłonić swego pupila — mło- 
dego sędziego Dziewulskiego do udziału 
w seansie, 

Pan sędzia był nawet zaciekawiony. 
jak się to „wyvpędzanie duchów“ odby- 
wa, więc ubrał się pośpiesznie i podą- 


Kto mnie woła? 


szałek; „Wyrzucić ich! 
głównego i krzyknąłem w kierunku stojącego 
przy szatni komisarza Jaroszewicza: Pierwszy 
rzut!. — już! Za chwilę, która wydawała mi 
się dość długa, wpadła do hollu biegiem dzie. 
siątka policjantów bez karabinów. 


Rok XXX. Nr. 10. 


Wzniesieniem ręki zatrzymałem biegnących 
i krzyknałem:; „Chłopcy, ci S.....syni komuniści 
przeszkadzają mówić Komendantowi, Wyrzuć- 
my ich, za mną!“ 4 

Widzę pobladłych komunistów i wskazuję 
ich połicjantom. W tej chwili jednak „Sejm 
zaczyna krzyczeć i ruszać się z miejsc. 

Po opisaniu przebiegu posiedzenia Sejmu 
autor wraca jeszcze do sprawy zajść, pisząc: 


Wybiegłem do hollu | Wyszły nadzwyczajne dodatki pism o zajściach 


w Sejmie, Pisma opozycyjne, a nawet niektó- 
re nasze uważały, że pohańbiłem godność mi- 
nistra, wyrzucając osobiście komunistów z sali. 

Nie wiedzieli oni, że Komendant, gdy jeden 


Strażnicy | z Jego podkomendnych wzbraniał się wykona- 


(straż marszałkowska — red.) patrzyli na po- | pią pewnego, mniej przyjemnego rozkazu, po- 


licjantów z zimną obojętnością.. 
więc neutralni”, 


Dobrze, są | wiedział: „Paniczyk, a nie łaska g..a wozić dla 


Polski, gdy kędzie trzeba! 


TEE 


Haupíman idzie na śmierć spokojnie. 


Czuje się niewinny. — Ułaskawienie wykiuczone. 


Zarobek na 


Hauptmana zawiadomiono, że zo- 
stanie stracony o godzinie 8 wieczór, tj. 
według czasu europejskiego o godz. 2 w 
nocy dnia 17 stycznia. 

Rauptman przyjął tą wiadomość spo- 
kojnie i wyraził życzenie, aby pozwolo- 
uo mu widvwać codziennie aż do stra- 
cenia swą żonę i synka Marcela. Jed- 
nemu z dziennikarzy Hauptman oświad- 
czył, że idzie na śmierć spokojnie, choć 
czuje się zupełnie niewinny. 

Wezcraj dokonano próby działania 
foteiu elektrycznego. Okazało się, że 
aparat działa bez zarzutu. Hauptman za- 
żądał, aby po egzekucji dokonano obdu- 
kacji zwłok, ma bowiem zdarzać się, iż 


Rosja wraca do tradojycyj. 


Bolszewicy wrócili do choinki, ale wieszać będą na niej chyba tylko siebie... 
WE O eee zy e 


żył za gospodynią do sypialni. Obiecv- 
wał sobie świetną zabawę. W możność 
wystraszenia duchów — nie wierzył. Te 
duchy były przecież opatrznością sublo- 
katorów. W czasie nocnych wizyt różne 
„kuzynki* p. p. sublokatorów musiały 
czasami zachodzić do łazienki, która 
mieściła się tuż przy sypialni p. Gór- 
cowej. Dzięki wierze niepocieszonej 
wdowy w znaki z zaświata — owe „ku- 
zynki“ mogły się czuć swobodnie i bez- 
piecznie. Również tej wierze w duchy 
zawdzięczała Górcowa wielką popular- 
ność swych pokojów do wynajęcia w ka- 
walerskim świecie Poznania mimo dość 
słonych cen za dzierżawę. Poczciwa 
wdowa ani sobie wyobrażała, jak nad- 
ziemskie objawy pomagają jej w ziem- 
skich sprawach. 

Tak się przedstawiały „sprawy du- 
chowe* mieszkania p. Górcowej, a jak 
się odbyło wypędzanie duchów — zaraz 
opowiemy, 

Sędzia Dziewulski, Lipszyc, wdowa i 
Michalakówna położyli obok siebie ręce 
na stole. 

W półmroku dostrzec było można, że 
„stuprocentowe medjum* wykonało kil- 
ka konwulsyjnych ruchów i przemówi- 
io basowym głosem: 

— Qocch! Och! Kto mnie woła? 

— Jezus Marja! — krzyknęła przeraż- 
liwie Górcowa, którą Lipszyc gwoli 
kawału uszczypnął w kolano. 

— Jestem Telesfor... Telesfor Górce... 
Czego odemnie chce? 
Czego chce odemnie? — | 

—Telesfórze! Telesforze! — krzyczała 


nieszczęściu. 


na fotelu elektrycznym następuje tylko 
śmierć pozorna, a skazaniec umiera na- 
stępnie w trumnie. i 


Hauptman nie traci ani na chwilę 
spokoju. Przez cały dzień kładzie pa- 
sjanse i ma doskonały apetyt. Haupt- 
man strzeżony jest przez detektywów 
rządu federalnego, którzy nocują w celi 
bezpośrednio sąsiadującej z celą śmier- 
ci. Nie jest wykluczone, że Hauptman 
będzie w ostatniej chwili ułaskawiony 
przez gubernatora stanu New Jersey, 
względnie przez samiego prez. Roose- 
velta, przeważa jednak przekonanie, że 
ułaskawienie nie nastąpi ze względu na 
ogromne podniecenie w kraju. Ułaska- 
wienie Hauptmana spowodowałoby nie- 
watpliwie formalne rozruchy. 


Jedyną osobą, która umiała zarobić 
na aferze Hauptmana jest dawny przy- 
jaciel Lindbergha, dr. Gondon, który w 
imieniu Lindbergha wręczył swego cza- 
su okup Hauptmanowi. Condon ob- 
jeżdża większe miasta Stanów Zjedno- 
czonych i występuje w różnych cyrkach 
i teatrach, opisując scenę wręczenia 
Haupimanowi okupu. Za każdy występ 
Condon otrzymuje honorarjum w wy- 
sókości 250 dol. 


e. 
e 
—— T 


Komuniści przygotowali rewolucję 
w Chili. 


Buenos Aires, 13. 1 (PAT). Z Santia- 
go de Chili donoszą urzędowo o wykry- 
ciu przez chilijskie władze bezpieczeń- 
stwa zakrojonych na wielką skalę pla- 
nów rewolucji komunistycznej. Organi- 
zatorzy chcieli użyć do swych celów 
robotników kolei państwowej celęm u- 
niemożliwienia szybkiego transportu 
wojsk. Mieli oni już przygotowane od- 
powiednie odezwy. 


jak opętana wdowa — co ci potrzeba, 
co ci brakuje, że mi spać nie dajesz i 
po nocach urządzasz hałasy i siukoty?... 

-— Potrzeba mi, żeby usunąć mój por- 
tret, który wisi w restauracji „Colom- 
DINA n 

— O Jezu! 

— Tam nie powinien wisieć mój por- 
tret — mówił basowo duch ustami Mi- 
chalakówny — bo tam pod portretem 
na kanapce dzieją się gorszące rzeczy... 

-— Qooch! aach! -— wyła jak opętana 
Górcowa, f 

— Portret ten trzeba stamtąd usunąć — 
przykazywał mąż -- musisz go żono 
stamiąd wykrasćt! Koniecznie wykraść! 
Taka jest moja wola... 

— Jezus! Marja! — darła się biedna 
wdowa, którą Lipszyc coraz intensyw- 
niej szczypał po łydkach. 

— Tyle miałem ci do powiedzenia i 
już odchodzę! —- zakończył patetycznie 
duch, a Michalakówna  otrząsnęła się, 
wierzgnęła nogami, przetarła oczy i za- 
pytała naturalnym głosem: 

— Co to? Co się stało? 
dzimy pociemku? 

Lipszyc odsunął rolety, a zaaferowana 
wdowa dziękowała jasnowidzącej ze lza- 
mi w oczach za „cud“. 

Wyrwany przed chwilą ze snu niłody 
sędzia był niemniej od swej gospodyni 
pod wrażeniem seansu. 

Wrażenie to spotęgowało się jeszcze 
gdy z dalszej rozmowy dowiedział się, 
że Michałakówna przyjechała z Byd- 
goszczy, ` 
; (Ciąg dalszy nastąpi). 


Dlaczego sie- 


Ai i 


RE 
£ 


Z Gdyni i wybrzeża. 


REPERTUAR KIN: 

„ BAJKA: „Królewski sobowtór", Najnowsze 
tygodniki. 

CZARODZIEJKA: Cary Grant í Claude Rins 
w filmie „Ostatni posterunek“, 

MORSKIE OKO wyświetla „Książę Woron- 
cow“ z Brygidą Helm oraz bogaty nadprogram. 

NADMORSKIE: „Pieśń miljonów", Bogaty 


nadprogram. 
W POGOTOWIA: 

Pogotowie lekarskie dla nagłych wypadków 
tel, 12-40 i 22-12, 

Wypadki pożaru i inne tel. 17-08. 

Lekarz dyżurny — tel, 12-40, 

Teleion nr. 14-60 posiada przedstawicielstwo 
„Dziennika Bydgoskiego" w Gdyni, ul. Staro- 
wiejska 19, s 

Miejskie Zakłady Elektryczne — tel, 29.67. 

Lekarzy domowych wzywać: przed połud- 
niem do godz. 11, po południu do godz. 18. 

Gabinet komendanta i kancelarja tel, 20-22. 

Dyżury nocne od godz. 20 do 8 rano pełnią: 
dla okręgu obejmującego Chylonję, Demptowo, 
Cisowo, Dębogórze, Rewa, Mosty, Mechlinki, 
Dwór — dr. Dobrowolski; » dla okręgu Kol. 
Obłuże, Kol. Oksywie, Stewart. Nowe Obłuże 
dr. N. N; dla Oksywia — dr. Tamaszunas; dla 
Rumji, Zagórza, Redy, Ciechocina, Łęczycy 
Kosakowo, Stefanowo, Piwoszyno i Suchy 
i Kazimierza — dr. Bogucki. 


Z dniem 1 stycznia br, redakcję dzia- 


łu gdyńskiego objął p. red. Wasilewski. 


Sprzedaż łodzi motorowej, W dniu 9 lute- 
go o godz. 10 odbędzie się w Stoczni Gdyńskiej 
w drodze przetargu sprzedaż łodzi motorowej, 
Bliższych wiadomości w sprawie przetargu u- 
dziela w godzinach urzędowych komisarjat P. P. 
w Gdyni, ul. Starowiejska, pokój nr. 9, 

Roczne walne zgromadzenie członków Tow. 
gimn. Sokół I w Gdyni odbedzie się we wtorek 
14 stycznia br. o godz. 20 w lokalu „Hotel Słup- 
ski" przy ul. Podjazdowej. Wiceprezes druh 
Rydlewski wygłosi referat na temat; „Charakter 
i podstawy idei sokolstwa”. 

Czyj kożuch? W komisarjacie zajduje się 
kcżuch pokryty szarym matesjałem z czarnym 
harankowym kołnierzem dużym, na bronżowej 
baraniej skórze bez guzików. Właściciel może 


Drobne wiadomości. 


— W cerkwi unickiej we Wiedniu rozbito 
sarkofag św. Józelata i skradziono złoty krzyż 
biskupi. Złodzieje pracowali w rękawiczkach, 
nie pezostawiając. śladów; = oor 

-~ Na zjeździe komunistów 
wielkim pałacu Kremlowskim Kalinin oświad- 
czył, że wielki „naród” sowiecki jest jednoli- 
tym w swem dążeniu do zwycięstwa komunizmu 
na całym świecie. 

-— Z Kowna donoszą, że z pałacu prezydenta 
Litwy Smetony skradziono luksusowy samochód 
prezydenta, 

— Driewiętnaście jednostek floty wojennej 
brytyjskiej w najbliższej przyszłości odpłynie 
z Malty na wody Jugosławji, zapewne do Splitu, 

— Sąd w Świerdłowsku skazał na karę 
śmierci dyrektora i główneśo buchaltera so- 
wieckiego trustu futrzanego, którzy popełnili 
nadużycia, 

— Władze jugosłowiańskie zamierzają utwo. 
rzyć w Słoweńji lub w Bosnji obóz dla dezer- 
terów z armji włoskiej, których liczba dochodzi 
do 2.000. 

— Kolonja polska w Marokko liczy obecnie 
około 150 osób. Oprócz emigrantów przebywa 
w Legji Cudzoziemskiej 1200 Polaków. W 
Casablanca istnieje „Czytelnia Polska“. 

-- W Limie (Peru) 20 uzbrojonych i zama- 
skowanych mężczyzn wtargnęło do rozgłośni 
radjowej, gdzie po obezwładnieniu personelu 
wygłaszali do radja przemówienia przeciw rzą- 
dowi. - ; 

— Lekarz dr. Chiccherio, który określił wy- 
prawę abisyńską jako „zabawę Mussoliniego" 
skazany został na karę 2 lat więzienia. 

= Rada miasta Pecs na Węgrzech uchwaliła 
nazwąć jedną z ulic imieniem Marszałka Pił- 
sudskiego. 

— Niemcy wyprodukowali nowy typ samolo- 
tu komunikacyjnego, który mogąc pomieścić 
10 pasażerów, posiada szybkość do 410 km na 
godzinę. 

— W Poczdamie nastąpiło otwarcie nowej 


| niemieckiej akademji wojskowej. Budynków no- 


wej szkoły wojskowej jest 22. 

— Anglicy wydalili z Malty kilku obywateli 
włoskich, którzy prowadzili działalność szpie- 
gowską. 


5.700 złotych w śmieciach. 


Starogard. (jw) Donosiliśmy w grudniu o na. 
padzie rabunkowym na mieszkanie emer, urzęd- 
nika kolejowego p. Franciszka Guzińskiego w 


Krauku od Skórczem. Napadu dokonano '5 
grudnia ub. roku i zrabowano przeszło 9 tys. 
złotych gotówki. Po energicznem śledztwie, 
sprawcy napadu zostali ujęci przez policję 
tczewską w Tczewie, która znalazłą u nich 
część zrabowanej gotówki. Obecnie znalazła 
się reszta pieniędzy w kwocie 5.700 zł, która 
znajdowała się w śmieciach w stodole p, Gu- 
zińskiego, Pieniędzy tych bandyci nie zrabo- 
wali, lecz zostały one podczas robienia po- 
rządków wymiecione wraz z śmieciami, a stało 
się dlatego, że były zawinięte w papier gaze- 
towy, ; - 


w. Moskwie w |. 


* 


|sie zgłosić codziennie w komisarjacię portowym 
P. P. w Gdyni przy ul. Centralnej, 


Zebranie księgowych odbędzie się w lokalu 
związkowym we wtorek '14 stycznia br. Prze- 
wodniczący p. M. Pacoszyński wygłosi odczyt 
p. t. „Dochód społeczny”, Oprócz tego mają 
być omówione sprawy kursów księgowości 
przebitkowej, kursów języka angielskiego i spra- 
wą urządzenia »płatka. i 


Ze Związku Powstańców i Wojaków. Dnia 19 
stycznia punktualnie o godz. 15,30 odbędzie się 
walne zebranie tutejszej placówki Związku 
Powstańców i'Wojaków O. K. VIII w lokalu 


willi „Świt“, ul, Skwer Kościuszki, 


Która godzina? 


Niejednokrotnie poruszała prasa lokalna da- 
nej miejscowości kwestję zegarów publicznych. 
Każdy zegar chodził sobie „swojemi drogami", 
a nikt się nie kwapił z uregułowaniem tak waż- 
nej rzeczy, jak czasu. 

W Gdyni niema kłopotu z regulowaniem ze- 
$arów, bo... ich wogóle niema, Ześar na dworcu, 
w którym się orjenłują tylko znawcy, bo wska- 


„DZIENNIK BYDGOSKI“, wto 


I 


rek, dnia 14 stycznia 1936 r. 


zówki zegara i pałąki umacniające cyferblat 
Stanowią rebus tylko dla prawdziwych, znawt- 
ców. 

Drugi zegar publiczny mieści się na pocz 
cie. Według pierwotnego planu zegar ten 
miał być oświetlony wzdłuż obramowania. Była 
to jednak teorja. Praktyka wykazała, że ze- 
gar ten musi mieć reflektor oświetlający go 
z drugiej strony ulicy. Tak się też stało, ale 
przynajmniej widać dziś poszczególne cyfry. Na 
tem się jednak kończą zegary $dyńskie. 


Uważamy, że miasto o takiem tempie pracy 
jak Gdynia, powinno mieć więcej czasomierzy 
dostępnych dla ogółu, a obowiązek ich zamie- 
szczenia leży w pierwszym rzędzie na M. T., K, 
którego autobusy kursują według zegara niewi- 
docznęgo publiczności. Przy obecnym rozkła- 
dzie jazdy, gdy autobusy kursują przeważnie 
co 30 minut, kwestja spóźnienia o dwie minuty 
ma w konsekwencji niemiłe czekanie na gdyń- 
skim wietrze i ewtl. deszczu przez całe pół 
godziny. Kilka zegarów, regulowanych elek- 
trycznie, spełni swą wdzięczną rolę. M. Z. E. 
których reklamy świecą się wieczorami na 
przystankach autobusowych, mogą tu podjąć się 
współzawodnictwa z M. T. K. W każdym razie 
kwestja zegarów winna być tak, czy tak za- 
łatviona i spodziewamy się, że odnośne czyn- 
niki nie będą się wciąż przed tą konieczną 
inwestycją wstrzymywały. 


_Ztynku owoców południowych. 


Na rynku owoców południowych w Gdyni 
mieliśmy szereg niespodzianek. Po zastoso- 
waniu sankcyj wobec lItaljj dowóz owoców 
z tego kraju został wstrzymany; wykorzystała 
to Hiszpanja i obesłała polski rynek towarem 
starając się jednocześnie uzyskać jak najwyż- 
sze ceny. Okres przedświąteczny nie dał jed- 
nak spodziewanych obrotów i nadzieje impor- 
terów zawiodiy. Na początku roku bieżącego 
panowała dalsza „baissa', którą odczuły specja1- 
nie aukcje owocowe. Musimy tu zaznaczyć, iż 
w handlu owocami południowemi ważniejszym 
od towaru objektem są pozwolenia przywozowe, 
któremi handluje się intratniej, niż samym to- 
warem. „Baissa' na owoce wpłynęła jednecze- 
śnie na obniżenie wartości świadectw przy- 
wozowych, co uważać należy za objaw pociesza. 
jący. 

W chwili obecnej oczekiwać należy nowej 
zmiany koniunktury, gdyż jak nas informują, 
Hiszpanja nie dotrzymuje wobec Polski zobo. 


krajem mają być ujęte umową  claeringową. 
Fakt ten wpłynął na pewne podniesienie zain- 
tercsowania owocami południowemi z Hiszpanii, 
tak, że najbliższe aukcje owocowe powinny wy- 
kazać zwyżkę notowań, ` 

Zupełnie niepożądanym czyńnikiem w naszym 
handlu owocami południowemi są obcokrajowi 
kupcy, którzy ipomijając oficjalne aukcje, a 
nawet urzędy, zawierają pokątne transakcje 
i wprowadzają w ten sposób pewien chaos na 
rynku. Zdaniem naszem czynniki miarodajne 
powinny inierwenjować w tym wypadku z całą 
energją, gdyż konkurencja kupców zagranicz. 
nych na rynku gdyńskim jest najzupełniej bez- 
prawna i naraża na poważne straty nietylko 
kupiectwo miejscowe, lecz przedewszystkiem 
skarh państwa. _ $ 

Przy sposobności przypominamy sferom za- 
intercsowanym, iż w Gdyni są maklerzy zaprzy. 
siężeni przez Izbę Przemysłowo-Handlową, któ- 
rzy załatwiają wszełkie transakcje zakupu owo- 


wiązań płatniczych i stosunki handlowe z tymi ców południowych dla klienteli z całej Polski, 


Czy zdajemy sobie sprawę, 


a 


Pogodziliśmy się wszyscy z faktem, że Gdy- 
nia jest „oczkiem w głowie' całeśo kraju. 
Doszliśmy również do „cichego porozumienia", 
że pisząc o Gdyni, musimy pamiętać, iż wywle- 
kanie wszelkich ujemnych jej stron na światło 
dzienne jest nawet ze względów politycznych 
nicpożądane. Są jednak kwestje, o których mil- 
czeć nie wolno, 

Nie czepiamy tu się pewnych słówek, ale 
sara Komisarz Rządu powiedział w jednem z 
przemówień, że śdyby który z nas przeszedł 
się po jatkach gdyńskich, straciłby conajmniej 
na tydzień apetyt na obiad. Wydział sanitarny 
Komisarjatau Rządu urządza od czasu do czasu 
rewizję przedsiębiorstw dostarczających lud. 
ności środków spożywczych. Nie będziemy tu 
przytaczali raportów takich rewizyj. Komisarz 
Rządu obiecał, że już w najbliższym czasie 
mieć będzie w Gdyni własną, nowoczesną 
i higjenicznie urządzoną rzeźnie, oraz targowicę 
miejską, Ufajmy więc tej obietnicy i czekajmy. 

Nietylko jednak od warunków, w jakich 
pracują obecne jatki zależy zdrowotność Gdy 
nian. W większej bodaj mierze kwestje sanitar- 
ne szeregu Osiedli decydują w danym wypadku. 
Nie jest żadną tajemnicą, że w pewnych osie- 
dlach przy samej Gdyni mieszkańcy korzystają 


co może grozić w każdej chwili Gdyni? 


z wody, której domieszkę stanowią brudy z ka- 
nałów ściekowych i podobne nieczystości, Sa- 
me warunki mieszkaniowe tych osiedli są tak 
niesłychane, że niktby nie uwierzył, nie widząc 
tej nędzy na własne oczy. 

Ale co mówić o przedmieściach. Brak 
miejsc ustępowych w najbardziej ruchliwych 
punktach miasta powoduje takie zanieczyszcza- 
nie sieni domów śródmieścia, że bardzo wielu 
włąścicieli nieruchomości wprowadziło warszaw. 
ski zwyczaj stróży, którzy zamykają bramy do- 
mów po godz. 11 i sami pilnują otwierania bram, 
nie dając lokatorom klucza od wejścia, aby 
nie dopuszczać do zanieczyszczania schodów 
i korytarzy, 

Sądzimy, że wystarczy tych parę szczegółów, 
aby dojść do przekonania, że przy przydziale 


wszelkich funduszów na rozbudowę Gdyni, tak |” 


portu, jak miasta, należy w pierwszej linji zwró- 
cić uwagę na warunki higjeny, gdyż jest na- 
prawdę naszem szczęściem, że przy tak zanied- 
banych warunkach sanitarnych nie wybuchła 
dotąd w Gdyni epidemja jakiejś zakaźnej cho- 
roby, któraby nietylko zdziesiątkowała ludność, 
ale zamknęła dostęp do portu okrętom zagra- 
nicznym, co byłoby równe największej stracie 


zarówno materjalnej, jak i moralnej. 


Polak. ożenił się Z miljonerką. 


Chicago.: (PAT) Tutejsza prasa pol- 
ska donosi, że przebywający od kilku 
lat w Ameryce Antoni Potocki, obywa= 
tel amerykański, ożenił się z miljonerką 
tutejszą Glorją Griffit. 


Arabowie wszystkich krajów 


X łączcie sie! Fhe 


Paryż. (PAT). „Petit Parisien“ donosi 
z Aleksandrji, że idea federacji panarab= 
skiej, ułożona przez pulk. Lawrence" 
znajduje się w przededniu realizacji, W 
ten sposób przynajmniej interpretują w 


Aleksandrji działalność polityczną nie. 


których państw na bliskim Wschodzie. 
Na czele tego ruchu znajduje się Turcja 
i Persja, które przewidują ścisłą współ- 
pracę polityczno-ekonomiczną. Podobne, 
znaczenie ma mieć pakt o nieagresji,. 
którego zawarcie zostało ostatnio posta- 
nowione przez Turcję, Persję i Iran. 
Istnieją usiłowania, zmierzające do 


wciągmięcia do tego paktu Hedżasu I 
zaś księstwa de- 


Afganistanu, później 
menu i Transjordanji, 


złotych na łódź podwodną. 


Trzy miliony 
Prezydjum Funduszu Obrony Morskiej w War- 
szawie przekazało z dotąd zebranych pieniędzy, 
pierwszą ratę w wysokości 3.315.000 zł do dy- 
spozycji kierownictwa marynarki wojennej na 
budowę łodzi podwodnej im. Merszałka J. Pił. 


sudskiego. Koszt ogólny łodzi wyniesie prze-' 
szło 10 miljonów złotych. 

Za kulisami cyrku Staniewskich w Warsza< 
wie zdarzył się tragiczny wypadek, Karmiiciel. 
lwów. Jan Sikorski, udał się do klatki z lwami, 


is 


Na krzyk napadniętego, w którego: pazurami 


wbiła: się lwica, nadbiegł inny dozorca, który.:. 


rozciął nożem ubranie na Sikorskim i w ten 
sposób z trudem wydostał poranionego i okrwa- 
wionego łapą rozbesiwionej lwicy, W stanie 
groźnym przewieziono go do szpitala. 


Żydzi a wojsko, W gospodarczym korpusie 
służy (według statystyki „Hasła Podwawelskie- 
go") oficerów żydów 12 procent, w sanitarnym 
10, w sądowym 6, w inżynierskim 6, w kołejo- 
wym 5, w taborowym 4, w piechocie 3, w arty. ' 
lerji 2, w konnicy 0,01 procent, w lotnictwie 
i w marynarce —. Jak widzimy z powyższe” 
go! zestawienia, że tam jest żydów najwięcej, 
gdzie najbezpieczniej. 


Jest sposób na żydów. 
donosi, że ludność żydowska z miasteczka, 
Odrzywół pow. opoczyńskiego postanowiła. 
Odrzywół opuścić, ponieważ nawet.za pieniądze 
nie może u okolicznych włościan dostać mleka 
ani innych produktów, Wobec tej sytuacji kil- 
kadziesiąt redzin żydowskich zamierza wyemi- 
grować z miasteczka, udając się w poszukiwanie 
przychylniejszych stron. 


Tabela potrąceń podatku 
dochodowego. 


Podajemy poniżej do wiadomości pracodaw- 
ców tabelę potrąceń podatku dochodowego 
obowiązującą od wypłaconych począwszy od 
1 stycznia 1936 r. wynagrodzeń (w gotówce i w 
naturze) z tytułu uposażenia służbowego, zao. 
patrzenia emerytalnego, wynagrodzenia za na- 
jemną pracę oraz od wszelkiego rodzaju wy- 
nagrodzeń wypłaconych osobom, należącym do 
składu zarządów, rad, komitetów nadzorczych 
1 komisyj rewizyjnych osób prawnych: 


„| Wysokość wypłaconego g EE Ki g 
wynagrodzenia obliczoj S8 s8 | SE 
H | na w stosunku rocznym | 2 5 8 EZ 


O e W O Z YYY OCEN, 


ponad ` do 
1 1.500 1.600 1 — 
2 1.600 1.700 52) ea, 
3 1.700 ` 1.800 1,4 — 
4 1.800 1.900 1,6 Z 
5 1.900 _ 2000 1,8 m 
6 2.000 2.100 2 Ró 
F 2.100 2.200 2,2 — 
8 2.200 2.300 2,4 — 
50-230 2.400 PRZE 
10 7 2.400 2.500 28 (SŁ 
11 2,500 2.600 3 ~a 


13 2.700 2800 "POW 
14 2.800 2.900 IESE 
15 2.900 3.000 387-928 
16 3.000 3.100 4 2 
17 3.100 3.200 42, „= 
18 3.200 3.400 MEC 
19 3.400 3.600 KG: AAE 
20 3.600 . 3.800 53-148 
21 . 3.800 4.000 5 a 
22 4.000 4.200 52 
23 4.200 4,400 ls taae | 
24 4.400 4.800 BE WUSĘ 
25 4.800 5.200 58 3% 
26 5.200 5.600 6 -3 
27 5.600 6.000 6,2 ~ 
28 6.000 6.400 6,4 A 
29 6.400 6.800 6,6 La 
30 6.80) "1200 > 68 h 
31 7.209. 7.600 7 A 
32 7.600 8.000 1,2 i 
33 3.000 8.800 7,8 F 
34 8.800 9.600 8,2 k 
35 9.600 10.400 8,6 4 
36 * 10.400 11.260 9,2 g 
37 11.200 12.000 9.8 ù 
38 12.000 13.000 10,6 M 
39 13.000 14.000 11,4 b 
40 14.000 15.000 12,2 » 
41 15.000 16 000 13 R 
42 16.000 17.000 13,6 % 
43 17.000 18.000 14,2 7 
44 18.000 19.000 14,8 żę 
45 19.0060 20.000 15,4 S 
46 20.000 22.000 16 M 


47 22.000 24.000 16,6 4 

48 . 24.000 26 009 17,2 A 

49 * . 26.000 28 000 17,8 k 

50 28.000 30.009 18,4 5 

51 ` 30.009 32000 ` 19 

52 32.000 34.000 19,8 8 

53 34.000 36.000 20,6 W 

54 36.009 38.000 21,4 Mg 
55 38.000 40 000 22,2 A 

56 40.000 44.000 23 „ 

57  ; 44.000 "48.000 23,8 m 

58 48.000 52030 24,6 „A 

59 52.000 56.000 25,4 VA 
60 56.000 60.000 26,2 ži 

61 60.000 64.000 27,2 MED 
62 64.000 68.000 28,2 Fi 
63 68.000 72.000 29,2 K Boki 
64 72.000 76.009 30,2 ANERE 
65 -76 000 80.000 31,2: i SR 
66 .80.600 88.000 32,2 sia 
67 88.000 96 000 33,2 > 

68 96.000 104.600 34,4 y 

69 104.000 112.090 35,6 K 

70 112.000 120.000 * 368 

71 120.000 128.000 38 a 

72 128.000 136.000 39,2 i 

73 136.000 144 000 40,4 g 

74 144.000  . 152.000 416 k 

75 152.009 160.000 43 ar 

76 . 160.000 168000 / 44,4 WBA 
71 168.000 176.000 45,8 pi 

78 176.000 184.000 41,2 A 

79 184.000 192.000 48,6 3 

80 192.000 50 ý 


m 
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Muraya Ameryki modu Wład 


Przemówienia czarnych krasomówców. 


Jak donosi prasa francuska, w całej 
Ameryce odbywają się zebrania murzy- 
nów ma rzecz ich zagrożonej Abisynji. 
Paryski „Journal* ogłosił sprawozdanie 
z odbytego w Los Angeles zebrania pro- 
testacyjnego, 


Zaczyna przemówienie czarny pastor: 
„Zebraliśmy się tutaj w duchu Chry- 
stusa. Zeszliśmy się, aby mówić o poko- 
ju, a nie o wojnie. Chcemy uprosić Pa- 
wa o błogosławieństwo zarówno dla na- 
szych nieprzyjaciół, jak i dla naszych 
sprzymierzeńców ij t, d“. Zaczyna mó- 
wić młody murzyn, czarny jak smoła: 
„Chcę wiedzieć, jak tam mam walczyć. 
Chcę tam pójść. Nię boję się Mussolinie- 
go. Jeżeli się mnie samego posadzi za 
armatę, wtedy panaia co to znaczy a- 
takować czarnyčh..“ i t. d. „Widzieli- 
ście“ kontynuuje inny mówca, „co żydzi 
osiągnęli, bojkotując tutaj wszystkie 
towary niemieckie. Uczyńmy to samo 
z włoskiemi. Nie jedzmy już makaro- 

anul” — „Abisynji nie wolno przegrać tej 
sprawiedliwej wojny“. „Bardzo do- 
brze!“ woła dalszy mówca, „ale czy ma- 
my poprzestać tylko na mówieniu? — 
Kiedy będziemy działali?! Ach, moi 
bracia, wszystka krzywda i hańba. 
wszystkie upokorzenia, jakich doznaje- 
my od naszych ciemięzców, zasłużyli- 
śmy na nie, dlatego, że nic nie czynimy, 
aby się bronić." Wstaje stara kobie- 
cina i mówi: „Moi rodzice byli niewol- 
nikami. Moja matka często nam opo- 
wiadała, jak ją pewnego dnia przemocą 
wyrwano z łona rodziny. Podczas, gdy 
mnie płaczącą wywlekano, mówiła ona. 
widziałam jak moja biedna matka na 


Mrówka, która zwarjowała. 


Jeden z zoologów, którego specjal- 
nością było badanie życia mrówek, prze- 


. prowadził niezwykle ciekawe doświad- 


czenie, Zwrócił uwagę na jedną z mró- 
wek, która w swojem otoczeniu zacho- 
wywała się odmiennie od wszystkich. 
Krążyła stale w koło, a napotkane to- 
warzyszki poprostu masakrowała. U- 
czony postanowił zbadać przyczynę te- 
go niezwykłego zachowania. Przebrow4- 
dził sekcję i przez mikroskop stwierdził, 
że na mózgu posiadała ona lekkie na- 
brzmienie. Wskutek tego część mózgu 
była uszkodzona i dlatego mrówka zwa- 
rjowała. 


Szczęśliwej podróży I 


Ogród zoologiczny w Lipsku zaopatruje w 

młode okazy dzikich zwierząt cały niemal 

świat. Oto małe lwiątka wyjeżdżające w 
wygodnym koszu do — Australji. 


| 


| Równego. 


progu wśród mego drobnego rodzeństwa 
z bólu osunęła się na ziemię. Nigdy jej 
już nie widziałam. Gdzie ona umarła? 
—. Wojny secesyjne uwolniły nas potem 
z jarzma. Sądzę, że macie' właściwe po- 


jęcie o wolności. Podczas gdy matka na 
nas patrzyła. płaczącemi oczyma, za- 
wstydzeni opuściliśmy głowy, dlatego, 
że wówczas byliśmy tchórzami i nie bro- 
niliśmy się. A teraz? Nic nie czynimy! 
Ani nie mamy sumienia, ani nie pozna- 
liśmy godności nasżej rasy". . 
Tak samo jak w Los Angeles, mu- 
rzyni w całych Stanach Zjednoczonych 
odbywają zebrania protestacyjne, Pi- 


|sze się z pewnym niepokojem o „prze- 
budzeniu się murzynów!* 


Są UCZCIWE? 


Oryginalne doświadczenie w składzie jubilerskim. 


Na to pytanie chciał uzyskać odpowiedź 
popartą dowodem znany jubiler londyński 
nazwiskiem Couglin. W tym celu przepro- 
wadził oryginalny eksperyment w swoim 
składzie biżuterji i drogich kamieni. Do la- 
dy przymocował brylant w ten sposób, że 
czyniło to wrażenie, jak gdyby jubiler za- 
pomniał go ubrzątnąć. 

Przez 10 dni obserwował Couglin zacho- 
wanie się kliehteli. Na 300 klientów i klien- 
tek, którzy odwiedzili w tym czasie jego 
magazyn, nie zauważyło diamentu 583-ch 
klientów. Zaledwie 67 zwiedzających zwró- 
ciło jubilerowi uwagę, że pozostawił nie- 
opatrznie tak cenny kamień na ladzie. Po 
zośtałych 180 starało się w mniej lub wie- 
cej sprytny sposób brzywłaszczyć Sobie 
przyklejony brylant, Przeważnie były to 
kobiety, podczas gdy do uczciwych i mało 


spostrzegawczych należeli prawie wyłącz- 
nie mężczyźni. , 

Kobiety starały się jednak przywła- 
szczyć brylant bardzo niezręcznie. Wiek- 
szość kładła na kamieniu torebkę, poczem 
starała się zagarnąć go wraz z torebką. 
Z pośród tych klientek 48 należało do naj- 
lepszego towarzystwa, a jako damy z ary- 
stokracji zachowywały się zwykle bardzo 
spokojnie, niemal w milczeniu dokonując 
zakupów. W tym wypadku stawały się owe 
„amy“ bardzo rozmowne i uprzejme. prze- 
bywając czasem ponad godzinę w magazy- 
nie i powracając kilkakrotnie. Z satysfak- 
cią obserwował jubiler ich miny, gdy przy- 
kro rozczarowane i zawstvydzone przekony- 
wały się. że porzucony bryłant jest przymo- 
cowany i stanowi zrączną pułapkę na ich 

i uczciwość, 


ARA 
40-letni emerytowany policiant 


przeszedł na judaizm. 


Kraków. Prasa żydowska w Kra- 
kowie Gonosi o rzadkim wypadku 
przejścia chrześcijanina na judaizm. 
Chodzi tu a 40-letniego emerytowane;,o 
poiicjanta. Antoniego Semenowicza z 
Przed kilku laty w Radzi- 
wiłłowie na Kresach wschodnich, Se- 
rsenowicz poznał młodą żydówkę, z 
którą nawiązał stosunki miłosne. Oj. 
ciec kochanki policjanta, ortodoksa, w 
żaden sposób nie chciał się zgodzić na 
to, ażeby” córka jego ochrzciła się i 
wzięła ślub z chrześcijaninem. Między 
poicjantem a ortodoksem przez kilka 
lat toczyły się pertraktacje, gdy jedno- 
cześnie córka  ortodoksy mieszkała 
wraz z $emenowiczem w Równem. 

Rok temu, ojciec żydówki przybył 
z Radziwiłłowa do Równego na uro- 
czystość obrzezania syna Semenowicza. 
Wówczas Semenowicz zdecydował się 
przejść na judaizm, ale obawiając się, 
ażeby fakt ten nie zaszkodził mu w 
służbie policyjnej, poczekał aż do ter- 
minu emerytury, który upłynął w listo» 
padzie ub. roku. W tych dniach Se- 
menowicz zgłosił się do rabinatu kra- 
kówskiego, gdzię wszystko było już o- 
mówione i przygotowane i gdzie przy- 
wiózł list polecający od słynnego wśród 
żydów cadyka  Majszeniu z sadogór- 
skiego rodu. 

Przejście na judaizm odbyło się dwa 
dni temu. Jak pisze prasa żydowska, 
„znany mohel“, Lichtig, dokonał aktu 
obrzezania  40-letniego  Semenowicza. 
Bezpośrednio po tej „uroczystości* Se- 
menowicza oddano pod opiekę leka- 


a > SETA MIEWĄ 


e © 
Co gubią Francuzi. 

Specjalne Biuro dla spraw zgubio- 
nych przedmiotów paryskiej prefektu- 
ry policji ogłosiło już zestawienie zgu- 
bionych przedmiotów w Paryżu, w r. 
1935. 

Okazuje się, że zgubiono względnie 
zapomniano 16.000 parasoli oraz 22.139 
par rękawiczek. W zgubionych port- 
monetkach  znachodziło się 125.000 
franków, lecz to tylko w tych, które nie 
odebrano, ponieważ zawierały zbyt ma- 
łą ilość gotówki, tak, że właścicielom, 
nawet nie opłacało się poszukiwać swo- 
jej zguby w Biurze. Poza przedmiota- 
mi codziennego użytku, zgubiono w 
Metro nogę drewnianą inwalidy, 
dwie czaszki, 6 guzików od białych 
płaszczy poliejantów, regulujących ruch 
uliczny. Lecz nietylko martwe przed- 
mioty można było w Biurze odebrać. W 
r..1995 mieszkańcami Biura był kot, 
kilka kanarków, jedna papuga, a na- 
wet dwie jaszczurki. 


rzom. Po kilkudniowej kuracji emery- 
towany policjant polski - żyd wróci do 
Równego, gdzie ostatecznie zaślubi 
swoją dotychczasową kochankę. 


e T mam mą 


Pięć tysięcy ludzi pracuje 
nad wykończeniem „Queen Mary“, 


W dokach, w których „Cunard White 
Star“, buduje nowy transatlantycki ko- 
los „Queen Mary“, pracuje nad Wykoń- 
czeniem tego kolosa 5.060 robotników. 
Są to elektrotechnicy, tapicerzy, mala- 
rze, blacharze, oraz inni rzemieślnicy. 
Obecnie są instalowane specjalne ma- 
|szmv, które mają zmniejszyć do mini- 
mum huk į drgania, wywoływane przez 
liczące 200.000 H. P. — turbiny. 


Wielkie wrażenie w Austrii wywołała 
wiadomość o pojawieniu się tajemniczych 
stukań w Zisterdorfie, W małym domku, 
obok historycznego muru, mieszka wdowa 
Katarzyna Scharf ze swą 12-letnią córką 
Luizą. Zawsze wtedy, gdy Luiza kładzie się 
do drewnianego łóżka, słychać tajemnicze 
pukania w mur. Mimo bardzo ostrej kon- 
troli, zagadki nie dało się dotąd rozwiązać. 
Na zdjzciu Luiza Scharf siedzi na niesamo- 
witem łóżku. — Również w Bydgoszczy ro- 
zeszły się ostatnio pogłoski o strachach w 

niektórych domach, 


Nowe wykopaliska na Pałukach. 


Przy orce w majątku Srebrnogóra, w powie» 
cie żnińskim natknięto się na bruk kamienny 
oraz znaleziono zabytki pochodzące z początku 
epoki bronzowej, mianowicie ułamki naczynia 
glinianego szpilą bronzową oraz pierścień bron- 
zowy z grubego drutu, będący — być może — 


bransoletką dziecięcą. Zabytki te oddane zo- 
stały przez p, Mieczkowskiego, właściciela ma- 
jatku do zbiorów działu przedhistoryczneśo Mu- 
zeum Wielkopolskiego. 


Nie mów fałszywego świadectwa. 


Chojnice. (d) Przed sądem okręgowym ta- 
czył się proces o krzywoprzysięstwo przeciwko 
Landowskiemu Teofilowi z Chojnic i jego cór- 
ce Marcie Sękowskiej., Oboje oskarżeni w 
pewnym procesie cywilnym złożyli zeznanie, 
które okazało się nieprawdziwe. ` 


Sąd po wysłuchaniu prokuratora i obrońcy 
oskarżonych, ogłosił wyrok Skazujący oskarżo- 
nych po pół roku więzienia i orzekł stałą nie. 
zdolność zeznawania przed sądem pod 'przy- 
sięgą. Orzeczoną karę dąrowuje się w całości 
na podstawie amnestji, t 


Dr. Tarek-Turkowski okazał sio... osasten. 


Dzięki wrodzonej inteligencji dostał się w lepsze towarzystwo, 
które skompromitował. 


Chojnice, (d) Przed sędzią okręgowym p. 
Janowskim odpowiadał za oszustwa niejąki Sta- 
nisław Turek, pochodzący ze Lwowa, podający 
się za doktora praw  Turka-Turkowieckiego, 


wysokiego urzędnika ministenjalnego, oficera 


rezerwy etc, 

Oskarżony latem ub. roku pojawił się w 
Chojnicach, zamieszkując w hotelu Polonja, 
gdzie zapoznał się z wyższemi osobistościami 
naszego miasta. Po niepowodzeniach wyjechał 
do letniska w Charzykówie, gdzie zamieszkał 
w pensjonacie „Bellevue”, podając się za „dr. 
praw Turka-Turkowieckiego"”. Tam zapoznał 
się z ludźmi z t. zw. „lepszego towarzystwa”, 
które z szacunkiem odnosiło się do „pana dok- 
tora". 

Do używanych tytułów brak było oszustowi 
pieniędzy, których potrzebę odczuwał ną każ. 
dym kroku. Lecz po to właściwie pojawił się 
na terenie Chojnic i Charzykowa, żeby je zaro- 
bić, Ponieważ grasował już na terenie całego 
kraju, policja ścigała go i w Charzykowie po- 
winęła mu się noga. W chwili aresztowania 


usiłował zbiec, lecz w pościgu został ujęty i w 
kajdankach  przetransportowany do więzienia 
śledczego w Chojnicach. 

Przed sądem oskarżony przyznał się, iż nie- 
prawnie nosił oznakę Związku oficerów rezer- 
wy i nieprawnie używał tytułu „doktora praw“ 
oraz nazwiska  Turek-Turkowski, Oskarżony 
zeznał, że jako pracownik „Polskiego Radja“ 
używał pseudonimu w swych pracach. Nie przy» 
znał się natomiast do zarzutu, jakoby podając 
się za wysokiego urzędnika M. 8. Z., obiecywał 
różnym osobom posady. Wynika to jednakże 
z zeznań p. Jażdżewskiego, któremu właśnie 
osk. obiecał posadę. Oskarżony — jak twierdzi 
— ukończył gimnazjum, lecz w życiu nie powo. 
dzi mu się tak, jakby sobie tego życzył. „Nowe”* 
życie rozpoczął na karcie karnej, która notuje 
3 miesiące aresztu za oszustwo. W różnych 
sądach czekają go dalsze procesy, 

Ogłoszenie wyroku nastąpi 17. bm. Sprawa 
tą wzbudziła w Chojnićach w sierach towarzy« 

| skich Pewne zainteresowanie. 


Bziewieć lat wiezienia 


za puszczanie w obieg fałszywych monet. 


Chojnice. (d) Przed wzmocnionym wydzia- 
lem karnym sądu okręgowego odpowiadali za 
puszczanie w obieg fałszywych monet Czesław 
Dobrodziej z Krzyża, powiatu chojnickiego i Le- 
cn Baranowski z powiatu kartuskiego. Obaj 
oskarżeni w październiku roku ubiegłego przy. 
trzymani zostali na stacji kolejowej w Karsinie, 
skąd zamierzali wyjechać do Gdyni. Podczas 
rewizji osobistej znalazła policja u Cz. Dobro- 
dzieja 24 monet po 5 złotych i 25 sztuk po 
2 złote, zaś u Baranowskiego 28 sztuk dziesię- 
ciozłotówek, 

Oskarżony Dobtodziej tłumaczył się, że fal- 
sylikaty otrzymał od pewnego osobnika w m. 


Łedzi, który polecił mu przewiezienie pieniędzy 
do Gdyni, za co miał otrzymać 50 złotych, 
Oskarżony Baranowski natomiast tłumaczył się, 
że Dobrodziej wręczył mu 28 10-złotówek, któ- 
re miał oddać w Gdyni pewnemu osobnikowi. 
Po naradzie zapadł wyrok, skazujący Cze- 
sława Dobrodzieja na 5 lat więzienia za prze. 
chowywanie podrobionych monet, które usiłował 
puścić w obieg. Dobrodziej jest już poprzednio 
karany 2-letniem więzieniem za podrabianie 
monet, Oskarżony Baranowski skazany został 


i 4 lata więzienia za przechowywanie falsyfi- 


katów, Skazani nie podlegają amnestji. 
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ez marginesie. 


w palącej kwestji walki z żydostwem 
otrzymaliśmy następujące uwagi, nad 
„któremi otwieramy dyskusję: 

„Sprawa żydowska w b. dzielnicy pru- 
skiej jest znaną i nie potrzeba długo dowo- 
dzić, że właśnie dzięki solidarności społe- 
czeństwa polskiego w b. zaborze pruskim 
pozbyto się żydów, sprzyjających zawsze 
zaborcy. 

W obecnych czasach kryzysowych spra- 
wa żydoska nabiera znów większego zna- 
czenia, gdyż w Polsce zachodniej zażydze- 
nie zwiększą się z miesiąca na miesiąc. Po- 
lacy, a szczególnie młodzież widząc się za- 


DE TOTE iR d 
` Bydgoszcz, dnia 13 stycznia 1936 roku. 


KALENDARZYK., 


Dziś: Św. Rodziny, Godfryda. 
Jutro: Hilarego b., Feliksa. 
Wschód słońca: godz. 8,06. 
Zachód słońca: godz. 16,11. 


Stan pogody. 
Nocą przymrozki, w ciągu dnia cieplej, 


_ Wczoraj w całej Polsce po ostatnich ciepłych 
dniach nastąpił spadek temperatury, przyczem 


dały się we znaki silne wiatry. W Bydgoszczy 
panowała straszna wichura, połączona z lekkie- 
Dziś rano niebo się 


mi opadami śnieżnemi. 
rozjaśniło i wiatru wogóle niema, 


Przewidywany” przebieg pogody w dniu 13 
stycznia br.: Zachmurzenie zmienne, miejscami 
przelotne opady, zwłaszcza na wschodzie. Po 
nocnych przymrozkach w ciągu dnia temperatu- 
ra nieco powyżej zera, w górach lekki mróz, 


słabnące wiatry z kierunków zachodnich. 


e godz. 10 


—0t 6 10 15 


DYŻURY APTEK 
od 13. I. — 19, I. 1936 r.: 


6 0 16 10 5 


Apteka pod Aniołem, 
telef. 3385. 

Apteka przy Placu Teatralnym, ul. Marsz, 
Focha 10, telef. 1962. 

Apteka Taraśsiewicza, 
Orla 8, telef. 3146. = 

MUZEUM MIEJSKIE otwarte codziennie 
od godz. 9-ej do 20-ej. Obecnie w Muzeum 
wystawa „Sztuka w hołdzie Marszałkowi 
Józefowi Piłsudskiemu“ oraz pamiątek oso- 
bistych po Marszałku, łaskawie użyczonych 
przez panią Marszałkową Aleksandrę Pil- 
sudską, 


ulica Gdańska 65, 


(Szwederowo), ul. 


8 
.. 


KSIĘGARNIA BRACI BAŻAŃSKICH, ul. 
Gdańska 17, wypożycza wszystkie nowości 
beletrystyczne na warunkach niezwykle 
przystępnych. Olbrzymi wybór dzieł najpo- 
czytniejszych autorów, Co tydzień dołącza 
się kilkadziesiąt nowych powieści. 


„LEKTUR“, wypożyczalnia książek przy 
ul. Gdańskiej 54, posiada największy wy- 
bór beletrystyki ostatniej doby. Wypożycza 
książki również na prowincję. 


Z TEATRU MIEJSKIEGO. 


Dziś w poniedziałek „WICEK I WACEK", 
komedja Z. Przybylskiego. 

We wtorek, środę i eiai i ais fo 

stępy uroczej naszej primadonny ry Ga- 
brielń w przepięknej operetce „DUBARRY* 
Millóckera. 

Najbliższą premjerą będzie „GEJSZA“, egzo- 
tyczna i melodyjna operetka Jones'a, w której 
po raz pierwszy da się słyszeć publiczności 
bydgoskiej p. Ludmiła Szretterówna jako wy- 
konawczyni tytułowej postaci, Premjere „GEJ- 
SZY* pieczołowicie przygotowuje reżyser Dow- 
munt i kapelmistrz Sillich. 


Sofłosie niedzielne. 


To podobno Włosi są wszystkiemu winni. 
Tak długo wojowali w Abisynji, aż się dowo- 
jowali.. pory deszczowej. I z Abisynji deszcze 
rozeszły się po całym świecie, A w każdym 
razie trafiły do Polski, j 

Wiosna w styczniu -— brżmią relacje ze- 
wsząd. Przyznam się odrazu, że w Bydgoszczy 
wiosny nie zauważyłem. Ciepło to było, ale 
cóż z tego, kiedy deszcz lał niepowstrzymanie 
i kazał marzyć wyłącznie o parasolu i kalo- 
szach. 

Taka to i zima, Mrozy poszły na emeryturę, 
świat wyłysiał ze śniegu, a za to krople deszczu 
cierpliwie wystukują na szybach monotonne 
werble. 5 

Wczoraj chyba potonęlibyśmy na rozmokłych 
ulicach, gdyby nie wiatr, który przyszedł w 
samą porę i przywrócił miastu  mniejwięcej 
przyzwoity wygląd. Kapelusze coprawda wy- 
ruszały w zawrotny „challenge', ale była ta 
pociecha, że wszystko schło w oczach. 


Niewiadomo dlaczego ten nagły przewrót w 
naturze przysparza ludziom zmartwienia. Za- 
miast się cieszyć, że nie odmrożą sobie nosów 
i zaoszczędzą na opale, wszyscy niemal mar- 
kotnieją. 

Rozumiem miłośników sportów zimowych, 
którzy narty i saneczki muszą zamieniać na 
kajaki i dla których jedyną rozrywką, jaką dają 
łyżwy, jest czyszczenie ich z rdzy, W tym 
wypadku powód do zmartwień jest oczywisty. 


Ale pozatem? Poco się przejmować? Przecież: 


burze z piorunami ominęły Bydgoszcz. 


A śnieg jeszcze chyba zobaczymy. Jeśli 


śrożoną na swojej własnej ziemi, coraz czę- 
; występuie 
nieproszonym przybyszom ży- 


ściej i z całą bezwzględnością 
Przeciwko 
doskini. 


Na tle walki z żydostwem przyszło już nieraz 
któfych roz- 


do nierozsądnych wykroczeń, 
ważny odłam polskiego społeczeństwa wraz 
z prasą umiarkowaną nie pochwala. Są 
jednak jeszcze jednostki, które do tej walki 
czynnej pchają i zachęcają nawet młodzież. 
O skutkach tej walki nieraz już słyszeli- 
śmy, że jej nie pochwalamy. 

Przed jarmarkiem grudniowym, jaki od- 
był się w Mogilnie, prawdopodobnie mło- 
dzież nocą pomalowaia ściany domów far- 
bą — hasłem „precz ze żydami”. Policja 
miejscowa napisy zamalowała, — tem wie- 
cej, że kramikarze żydoscy poczęli się już 
zjeżdżać dość licznie na jarmark. Policja 


obawiając się ewenitl. zaburzeń, jakie miały 
miejsce w Mogilnie Przed kilkoma laty, 
wzmocniła swe posterunki i bacznie uwa- 
żała na spokój i porządek, ku oburzeniu 
obywateli polskich. 

- Niestety na jarmarku samym, widziano 
licznych t. zw. lepszych obywateli, jak za- 
kupowali towar u żydków z Kongresówki. 
To samo robiły różne pp. prezesowe, czy też 
radczynie, które zakupiwszy sporo towaru 
u żydka, kazały go odłożyć i przysłały po 
paczkę służącą, gdyż same wstydziły się jej 
zabierać. Cóż tu mówić o szerokich masach 
ludu, który poszedł śladem tej elity! 

Pytam się, czy wobec takiego postępowa- 
nia społeczeństwa polskiego, warto bić ży- 
dów? Uważam, że nie, Należy raczej tych 
bić, co u żydów kupują. Narzekamy, że ży- 
dzi mają rzekomo czułą opiekę ze strony 
władzy. Sądzę jednak, że jeszcze czulszą 
opieką mieli oni u władz zaborczych. Za- 
pomnieć nam nie wolno, że byli to ich przy- 
jaciele polityczni i zawsze wspólnie wystę- 
powali przeciw narodowym sprawom pol- 
skim. A jednak uciśnieni Polacy obronili 
się przeciwko nawale żydoskiej i niemiec- 
kiej. Dowód: nasz handel i kupiectwo spol- 
szczyliśmy. Zwyciężyliśmy, bo mieliśmy in- 
ną taktykę. Nie biliśmy żydów ani Niem- 
ców, bo się bić nie dali, ale bezwzględnie 
piętnowaliśmy tych rodaków, czasem na- 
wet czynnie, że kupowali u obcych. Pietno- 
wano wszystkich tych, co nitśli paczki z 
firmami obcerni. A młodzież sama, nie wy- 
bijała szyb, nie awanturowała się po uli- 
cach, lecz demonstrowała w domu, wobec 


Towarzystwo Pomocy Naukowej 


w powiecie 


W dniu 9 stycznia br. odbyło się w Ko- 
ronowie w lokalu p. Nowaka walne zebra- 
nie Tow. Pomocy Naukowej im, dr. Marcin. 
kowskiego na powiat bydgoski przy mier- 
nym udziale. Sekretarzował ks. prob. Chy- 
larecki, Sprawozdanie ogólne z działalizo- 
ści Towarzystwa dał prezes p. dr. Szews, z 
którego wynikało, że w roku 1934 udzieliło 
Towarzystwo 233 słypendystom 108.468 zł, 
a w powiecie bydgoskim 3 stypendystom 
1700 zł. Są to sumy wcale Poważne, chociaż 
Towarzystwo wskutek wojny i kryzysu 
straciło moe kapitałów. Podkreślić trzeba, 
że 221 dawniejszych stypendystów spłaciło 
Towarzystwu 28.808 zł. 
Sprawozdanie kasowe z 


powiatu bydgo- 


Z Muzeum Miejskiego w Bydgoszczy, 
Zenon Kononowicz: Kapliczka w Żułowie, 


a 
nie na ziemi, to przynajmniej w kinie, gdzie 
Tygodnik PAT pokaże ku pokrzepieniu serc 
zeszłoroczne zdjęcia najautentyczniejszej zimy. 


xk 
Niezależnie od wszystkiego złego i dobrego, 
spływa w łagodnych konwulsjach — karnawał, 


Tak się niby wszyscy go wyrzekają, ale ostatecz- 
nie wykorzystują każdą sposobność, aby się 
spotkać na wspólnem i w miarę intensywnem 
„szaleństwie, 

Jeśli chodzi o szczegóły, to przedewszyst- 
kiem „noc kanawałowa* Bydgoskiego Klubu 
Sportowego, Ściśle biorąc; noc i świt, jako że 
zabawa była gruntowna. Elegancka i żywa. 
No-i sala udekorowana pomysłowo też zachę- 
cała do uwierzenia, że jest naprawdę karnawał. 

W „Strzelnicy” bawiły się drużyny ratawni- 
cze Czerwonego Krzyża, a popularność cukier- 
ni „Kristal' została wykorzystana dla zapew- 
nienia powodzenia wieczorowi tanecznemu Bia- 
łego Krzyża, na którym tańczono, jak świetna 
orkiestra 61 pp. zagrała. 

x 


Poza karnawałem i poza wszystkiemi kło- 
potami aktualnemi można się było bawić w tea- 
trze. Można się było śmiać (szczerze!) na do- 
skonale granym i świetnie zmontowanym „Wice. 
ku i Wacku'”, To się nazywa humor, który 
kilkadziesiąt lat może się konserwować bez 
szkody dla siebie.. Jak miód staropolski! 

Skończył się szczęśliwie okres obchodów 
gwiazdkowych, zaczęły się walne zebrania. I tak 
ciągle jest coś nowego... (hak). 


bydgoskim. 


skiego dał kasjer ks. prob. Paluchowski. 
Wplynęło: od członków w:Koronowie 54 zł., 
w Mąkowarsku 30 zł, w Ślesinie 30 zł w 
Wierzchucinie 20 zł, od ks. prob. Jabłoń- 
skiego w Nowej Dąbrówce 10 zł i od ks. 
prob. Hackerta w Byszewie 6 zł, razem 150 
złotych. Po odciągnięciu 9 zł na druki i por- 
torja, wysłano 141 zł do Poznania. Oprócz 
tego przyznał Towarzystwu Wydział Powia- 
towy 50 zł. Po wyczerpaniy dyskusji wybra- 
no przez aklamację ten sam zarząd: prezes 
dr. Szews, sekretarz ks, prob, Chylaręcki i 
kasjer ks. Prob. Paluchowski, Na delegata 
na walne zebranie do Poznania wybrano 
ks. prob. Paluchowskiego, a na zastępcę p. 
dyrektora Baiera. 


an a R 


Wielka okazja dla kupujących 
aparaty radjowe. 


Pragnąc udostępnić jak najszerszym rzeszom 
ludności korzystanie z dobrodziejstw radja, Pol- 
skie Zakiady Philips S. A. zorganizowały pierw- 
szy wielki konkurs radjowy z wielką ilością 
cennych nagród dla uczestników. 

Każdy posiadacz łub nowonabywca odbiorni- 
ka Philipsa, wyprodukowanego w Polsce, staje 
się nietylko posiadaczem sprzętu najwyższej ja- 
kości, lecz jednocześnie zdobywa prawo uczest 
niczenia w wielkim konkursie Philipsa, Warunki 
konkursowe są bardzo łatwe: uczestnicy mają 
jedynie za zadanie demonstrować swym znajo- 
mym zalety odbiornika Philipsa i podawać se- 
kretarjatowi konkursu ma specjalnych kartach 
nazwiska i adresy osób, które wysłuchały u 
niego audycji. Od ilości sprzedaży dokonanych 
na podstawie otrzymanych w ten sposób kart 
zgłoszenia będzie zależało przyznanie nagrody. 

Warto zaznaczyć, że wśród dużej ilości cen- 
Rh nagród znajdują się 4 samochody „Polski 

jats 
Bliższych informacyj udzielają wszystkie 
firmy radjowe. 

Konkurs trwa do końca marca 
miesiąc stanowi odrębną całość, 


Sia a każdy 


rodziców, jeżeli przekonała się, że rzeczy 
pochodzą z firm obcych. Nieraz dzieci cho- 
dziły w starych ubraniach i nie przyjmo- 
wały nowych, jeżeli były przekonane, ze 
pochodzą one od obeych. K 

Walka na tle sprawy żydoskiej, pomię- 
dzy dziećmi a Todzicami doprowadzała ` 
przeważnie do skutku i rodzice nasi zmu- 
szeni byli robić zakupy u swoich.:Uważam, 
że walka była moralna i odbywała się prze- 
ważnie w gronie rodzinnem, gdzie żadna. 
władza nie miała i niema dostępu. 

W: połowie stycznia odbędzie się znów 
jarmark w Mogilnie i daj Boże, by mniej 
frekwencji było u przybyszów, a zatem wię- 
cej u naszych rodaków. Ty, młodzieży pol- 
ska, nie idź z awanturami na ulicę, nie wy- 
bijaj szyb a pilnuj własnych rodziców i 
krewnych. by kupowali tylko u swoich. Gdy. 
przypilnujesz własnych rodziców, rodzeń- 
stwo, to w przyszłości handel i kupieciwo 
będzie w waszych rękach i wy napewno 
zostaniecie jedynymi gospodarzami polskiej 
ziemii, wywalczonej z niewoli. ; 

Pamiętam ciężkie czasy niewoli, kiedy 
nieraz wydawało się, że fala germanizmu 
nas zaleje. Najcięższa walka była bodaj w 
Bydgoszczy samej. Polacy ratując się przed 
germanizacją. kupili sobie własny dom, by 
tam krzepić ducha polskiego. Nad „drzwia- 
mi wypisali dużemi literami „Bądźmy so- 
bą“ — haslo Tow. Polonji bydgoskiej. I mi- 
mo- wszelkich szykan pruskich, pozostali so- 
bą i doczekali się tej wolności, do której 
dążyli. , 263 i 

I ty, młodzicży, bądź sobą! Zacznij od 
własnej rodziny i rodzeństwa a zapewnisz 
sobie dobrobyt, który pozostanie w waszej 
ręce. I wy rodzice „bądźcie sobą“, Pamiętajcie, 
że jeżeli kupujecie u obcych, własnych dzieci 
doprowadzacie do kija żebraczego, do ostat- 
niej nędzy i upodlenia. Wysyłacie dzieci po 
kawałek chleba do obcych, chociaż znajdzie 
go dość u rodaków, jeżeli „będziemy znów 
sobą“ jak w czasach niewoli. 

Nee. z As. 
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* Przy cierpieniach nerek, . chorobach 


dróg moczowych, pęcherza moczowego 
i dolnego odcinka kiszek naturalna wo- 
da gorzka Franciszka-Józefa łagodzi i 
usuwa szybko gwałtowne boleści przy 
wypróżnieniu. Zalecana przez lekarza. 
D TRRANERARKEOZNZĆ 


— Przeniesienie biur oddziału szkolnego. 
Biura oddziału szkolnego przy Zarządzie 
Miejskim w Bydgoszczy mieszczą się obec- 
nie w gmachu przy ul. Grodzkiej nr. 25:4 ptr. 


— Sekretarjat Francuskich Kursów Rzą: 
dowych w Gimn. Kopernika. 'po przerwie 
światecznej otwarty codziennie od. godziny 
6—8 wieczorem, przyjmuje zapisy na pro- 
wadzone kursy wieczorne dla: dorosłych i 
młodzieży szkolnej: przygotowawcze, ele- 
mentarne, średnie i wyższy obejmujący li- 
teraturę i korespondencję handlową. Naj- 
lepsze metody, szybkie postępy, opłata mie: 
sięczna 3—6 zł. (de 


— Na kursy angielskie, w Gimn. Koper- 
nika, prowadzone przez rodowitego Angii- 
ka prof. Adarnsa według najlepszych rne- 
tod zapewniających prawidłowa wymowę 
oraz szybkie postępy. przyjmuje zapisy sc- 
kretarjat w. Bibljotece francuskiej otwarty 
codziennie od godz. 6—8 wieczorem. Z dniem 
15 bm. zorganizowany będzie nowy kurs 
początkowy. (326 


Zniesienie taryfy nocnej 
za przewozy dorożkami. 


Zarząd Miejski podaje ponownie do pu- 
blicznej wiadomości, że dotychczasowa ta- 
ryfa nocna za przewozy dorożkami samo- 
chodowemi w granicach miasta Bydgoszczy 
została zniesiona i że obowiązuje przez całą 
dobę wyłącznie taryfa dzienna, 


Prze jubileuszem Stowarzyszenia Restauratorón. 


. Komitet jubileuszowy wspólnie z zarzą- 
dem bydgoskiego Stowarzyszenia Restaura- 
torów zakończył już szczęśliwie wszystkie 
prace przygotowawcze do obchodu 50-lecia 
istnienia swojej organizacji zawodowej, U- 
roczystości odbędą sią we wtorek 21 stycz- 
nia, według ustalonego programu: 


Rano o godz. 87£—9 zbiórka delegatów, 
gości i członków stowarzyszenia w kawiar- 
ni „Bristol“, Stąd uda się uroczysty orszak 
dB kościoła farnego na uroczyste nabožeń- 
stwo. ? 


O godz. 10/2 rozpocznie się w sali „Pod 
Orłem“ zebranie jubileuszowe z udziałem 
przedstawicieli władz państwowych, samo- 
rządowych, skarbowych i akcyzowych. 
Siedmiu jubilatom. którzy należą do stowa- 
rzyszenia ponad 25 lat, wręczone zostaną 
związkowe dyplomy. Odznaczeni zostaną pp. 
Jekób Wichert („Stara Bydgoszcz”) —. za 
44 lata członkostwa, właściciel browaru Gu- 
sław Brauer i cmer. reprezentant browarow 
Rudolf Bouvier — za 33 łata wspolpracy w 
charakterze członków wspierających, tu- 
dzież pp. Albert Schmidt, Herman Such- 
land, Stanisław Ganasiński i Józef Zawitaj. 
Kilkunastu innych członków nagrodzonych 
zostanie dyplomami w uznaniu zasług po- 
łożonych przy rozwoju organizacji za cza- 
sów polskich. Wykonanie dyplomów zlecił 
komitet znanemu artyście-malarzowi p. 
Kaźmierczykowi. Wszyscy uczestnicy uro- 
czystości jubileuszowych otrzymają znaczek 
jubileuszowy i ilustrowany pamiętnik. 


Po zakończeniu uroczystego zebrania ko- 
mitet podejmować będzie gości śniadaniem 
w sali malinowej restauracji „Pod Orłem“. 
Przyjazd swój zapowiedziało dotychczas 
około 50 delegatów z Poznańskiego, Pomo- 
rza, Krakowa, Lwowa i Warszawy. Kilka 
stowarzyszeń zamiejscowych wyśle do Byd- 
goszczy poczty sztandarowe. 

Goście po Południu zwiedzać będą mia- 
sto, Komitet jubileuszowy wydał pamiętnik, 
do którego dołączono opis Bydgoszczy daw- 
niejszej i dzisiejszej z reklamami najpoważ- 
niejszych firm bandlowych i lokali rózryw- 
kowych, 

Wieczorem o godz, 19-ej odbędzie się w 
„królewskiej* sali w Strzelnicy bankiet, a 
od godz. 22-ej bal za zaproszeniami. Zapro- 
szenia na bal otrzymać można u p. prezesa. 
Kocerki i u sekretarza stowarzyszenia p. 
Edmunda Mateckiego (winiarnia Gordel). 

Najlepszą zachętą do udziału w obcha- 
dzie jubileuszowym stowarzyszenia bydgo- 
skiego jest sentencja wpisana do Pamiętni- 
ka Jubileuszowego przez prezydenta miasta 
Bydgoszczy, p. Leona Barciszewskiego: 

. „Restauracje odgrywają w życiu zorga- 
nizowanych społeczeństw rolę wybitną. 
Dworzec, restauracja i hotel są dla przy- 
jezdnego pierwszemi podstawami do oceny 
danego miasta, — Stowarzyszenie Restaura- 
torów w Bydgoszczy pracuje od 50 lat nad 
podniesieniem stanu naszych restauracyj i 
ich gospodarzy i przez to zasłużyło się do- 
brze naszemu miastu,“ 


| „DZIENNIK BYDGOSKI, 


Epidemia samobójstw w Bydgoszczy 
Trzy zamachy samobójcze podczas niedzieli. 


Ostatnio znowu mnożą się w Byd- 
goszczy wypadki samobójstw. Prawdzi- 
wym „czarnym dniem“ pod tym wzglę- 
dem była wczorajsza niedziela. Zanoto- 
wać bowiem należy ogółem trzy zama- 
chy samobójcze i jedynie dzięki natych- 
miastowej pomocy Pogotowia Ratunko- 
wego. udało się ofiary zawodów żŻycio- 
wych uchronić od śmierci, 

W godzinach przedpołudniowych tar- 
enęła się na życie 21-letnia służąca. Ma- 
rja Malerowicz, pochodząca z pod Świe- 
cia a zatrudniona u p. Jerzego Karskie- 
go, utzędnika Banku Gospodarstwa Kra- 
jowego, zam. przy ul. Adama Asnyka 2. 
Pani domu zastała służącą, leżącą na 
podłodze w kuchni bez przytomności. O- 
podal dziewczyny znajdował się wąż gu- 
mowy od: kuchenki gazowej, a kurek 
przewodu gazowego był otwarty. W li- 
ście pozostawionym na stole i adresowa- 
mym do rodziców niedoszłą: samabójczy- 
mi zaznaczyła, że nieporozumienie z cj- 
cem pchnęło ją do rozpaczliwego kroku. 
Zawezwany lekarz Pogotowia Ratunko- 


wego natychmiast przybył na miejsce 
wypadku i dzięki pomocy lekarskiej u- 
dało się dziewczynę uratować. Przewie- 
ziono służącą karetką sanitarną do 
Szpitala Miejskiego, 


Wczorajszej niedzieli po południu 
zamierzał odebrać sobie życie 26-letni 
bezrobotny Franciszek Zyłniewski, za- 
mieszkały w barakach „Dwernickiego. 
Zytniewski znajdując się w mieszkaniu 
śwych znajomych przy ul. Warszawskiej 
w pewnej chwili wydobył butelkę z tru- 
jącym płynem i wypił zawartość bute- 
leczki. Po wypiciu trucizny momental- 
nie runął na podłogę i stracił przytom. | 


Niezwykle tragiczny wypadek wyda- 
rzył się wczorajszej niedzieli o godzinie 
16,30 na Brdzie przy Zimnych Wodach. 
Młody szkuciarz 26-letni Zenon Kowal- 
ski, zam. przy ul. Łowickiej 7a, za- 
trudniony na berlince, będącej własno- 
ścią Roberta Wierzbickiego z Torunia, 
posuwając berlinkę na Brdzie, celem od- 
dania jej do reparacji w stoczni na 
Zimnych Wodach, przy wjeździe do 
stoczni stracił nagle równowagę i wpadł 
do rzeki, Mimo iż natychmiast pośpie- 
szono z pomocą, nie udało się wyciąg- 
nąć z wody szkuciarza. 

W owem miejscu, gdzie a rzeka 


BERLIN. 


Wznowiliśmy wysyłke DZIENNI- 
KA BYDGOSKIEGO“ do kiosków 
firmy Georg Stiike w Beriinie 
i prosimy naszych Szan. Czytel- 
ników o zaopatrywanie się, jak 
dawniej, w kioskach tych w naj- 
nowsze numery naszego pisma. 


wpadł do wody i już nie wypłynął, rzeka 


ma głębokość 3 metrów. Dalsze poszu- 


m n e e NIENOOERAM 


PREMIERY W KINACH 


BYDGOSKICH. 
„SEN NOCY LETNIEJ‘ w „KRISTALU“. 
Bogata w fantazję komedja szekspirowska 
p. t „Sen nocy letniej' dostała się na ekran. 
Zawdzięczyć to należy znakomitemu reżyserowi 


Z Grudziądza telefonują: Mrożący 


scenicznemu Reinhardtowi, który do realizacji | krew w żyłach wypadek wydarzył się 
tegó pełnego: czara i poćżji dzieła kiasycznegó ha  przejeźdzjeę, kolejowym niedaleko 


przystąpił z zapałem, tworząc rzecz dła filmu 
o odrębnej formie, Przy zastosowaniu wszel- 
kich środków możliwych: w dziedzinie kinema- 
tośralicznej, świateł i cieni, rysunku dekoracyj- 
nego, przeprowadzonego z rozmachem i wyso- 
kiem poczuciem artyzmu, zdołał świetny reży- 
ser stworzyć piękne w całości widowisko. Wy- 
czarowana baśń szekspirowska stała się wspa- 
niałą wizją wzrokową, zręcznie wykołoryzowa- 
ną piękną muzyką kompozytora tej miary co 
Mendelssohn. Indywidualizm reżyserski okazał 
się tutaj waźnym czynnikiem. ludzie bowiem 
to drugorzędni bohaterzy, Ważnejszemi figura. 
mi w „Śnie nocy letniej“ są wlaściwie postacie 
fantastyczne, jak Oberon, król elfów leśnych, 
jTytanja, królowa rusałek, a nadewszystko psot- 
ny elf Puk, W noc letnią w lasku. rozgrywają 
się pełne czaru, a nawet wzruszające i komicz- 
ne sceny. Ludziom, którzy się znaleźli w ta- 
jemniczych ustroniach, psotny elf płata różne 
figre: człowieka zamienia w osła, zakochanych 
rozdziela i łączy, Przesuwają się więc przez 
ekran nimfy w powiewnym tańcu, przeróżne po- 
stacie elfów i duchy nocne, walczące z brza- 
skiem poranku, A wszystko w oprawie i na 
tle bajkowej wystawy, możliwej tylko na filmie. 
W żartobliwy sposób przedstawiona iniłość i jej 
odmiany oraz słabostki ludzkie znajdują w tym 
obrazie życiowe pogłębienie, zrozumiałe dla wi- 
dza. Poezja tchnie z każdej sceny, ` Mimo 
swej wielkości, obraz nie nuży, zajmuje i nie 
osłabia w niczem wartości artystycznej komedji 
szekspirowskiej. Reinhardt stworzył godne sie- 
bie arcydzieło. Publiczność opuszczała kino 
po premjerze w nastroju, jaki zwykle wytwarza 
uczta artystyczna, duchowa. 


Grudziądza, tuż obok budki strażniczej 
nr. 27. Według ustaleń władz śledczych 
szczegóły wypadku są następujące: 
Mieszkający w Małym Rudniku rzeź- 
nik Waldemar Reich, wracając w stanie 
nietrzeźwym do domu, znalazł się na 
przejeździe kolejowym w pobliżu Mnisz- 
ka, nie zwracając uwagi na zamknię- 
tą zaporę i sygnały zbliżającego się od 


Sprawy sokole. 


SOKÓŁ ŻEŃSKI, 


Walne zebranie „Sokoła“ Żeńskiego od- 
będzie sią w Środę, dnia 15 bm. godz. 7,30 w 
lokalu „Gastronom'; ul. Marsz. Focha, vis 
a vis odwachu głównego, a nie jak poprzed- 
nio podano. 

Udział jak najliczniejszy bardzo pożąda- 
ny. 

* 


Dziś, poniedziałek ćwiczenia młodzieży 
oddziału H od godz. 5-ej, ćwiczenia druży- 
ny wraz z oddziałem młodzieży oddziału I 
od godz. 7-ej w szkole Wydziałowej. 


Posiedzenie Zarządu dziś, poniedziałek o 
godz. 4,30 w sekretarjacie z powodu ostat- 
niego przed walnem posiedzeniem. Przyby- 
cie wszystkich członkiń jest konieczne. 


PROGRAM RADJOWY OGÓLNOPOLSKI, 


WTOREK, 14 STYCZNIA. 

WARSZAWA .RASZYN. 6,30: Audyaja po- 
ranna. 12,03: Dziennik południowy. 12,15: 
Śpiewajmy piosenki - audycja dla szkół. 
12,30: Muzyka operowa. 13,25: Chwilka go- 
spodarstwa domowego. 15,30: Muzyka po- 
pularna. 16,00: Skrzynka P. K. O. 16,15: 
Tańce hiszpańskie. 16,45: Cała Polska śpie. 
wa. 17,00: Maszyna do pisania - pogedanka 
z cyklu „Wielkie i drobne wynalazki. 17,15: 
Koncert w wykon. orkiestry P. R. 17,50: 
Skrzynka językowa. 18,00: Recital fortep. 


| Program tadiofoniczny: 


Co usłyszymy dziś w godzinach popołudniowych 
z Warszawy? y 


15,30: Muzyka lekka. 
16,00. Lekcja języka niemieckiego. 1615: 
Koncert. zespołu: Wiktora  Tychowskiego. 
16,45: „W biurze" i „Telefon usprawnia ży- 
cie, zbliża i przyśpiesza" = skecze. 17,00: 
Jak zorganizować dom -—— pogadanka. 17,15: 
Minuta poezji. 17,20: Arje i pieśni w wy- 
konaniu Zenona Dolnickiego. 17,50: Poga- 
danka Brunona Winawera. 18,00.. Recital 
fortepianowy Artura Hermelina. 18,30: Li. 
sty od dzieci, 18,55: Skrzynka rolnicza. 
19,35: Wiadomości sportowe. 19,50: Poga- 
danka aktualna. 20,00: Audycja strzelecka. 
20,30; Muzyka lekka. . 20,45: Dziennik wie- 
czorny. 20,55: Obrazki z Polski współcze- 
snej. 21,00: Stare niemieckie pieśni ludo- 
wę w wyk. podwójnego kwartetu wokalnego 
rozgłośni wrocławskiej, 21,30: Wielki liryk 
Rainer Rilke - wieczór literacki. 22,00: Kon. 
Gert symfoniczny, 23,05; Muzyka taneczna. 


kobiecej” - szkic literacki, 19,35: Wiado- 
mości sportowe 19,50: Pogadanka aktualna, 
20,00: Monolog 20,10: Koncert symfoniczny. 
W przerwie około godz. 20,50: Dziennik 
wieczorny oraz „Obrazki z Polski współ- 
czesnej. 22,30: „Dziedziczenie chorób“ — 
odczyt dla lekarzy. 22,45: Polska w zimie - 
odczyt w języku francuskim. 23,05: Muzyka 
taneczna. 
PROGRAM LOKALNY. 

TORUŃ. 6,50: Koncert poranny (płyty). 7.30: 

D, c. koncerlu porannego (płyty). 12,30: Or- 
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ERZE ZET ZOZZĘDOŃ amaa 


Tragiczna śmierć bydgoskiego szkuciarza. | 


Z berlinki wpadł do Brdy i utonał. 


nA RECO EYE TOYOTA DAC 


iraszne skufki pijaństwa. 


Pociąg zgilotynował nieirzeżwego rzeźnika. 


OOO ZRZEC AWR TARYFOWA OSACE OTO KARE DOC RO REC YORI PORE CEE RPO RECEE O ET 


18,30: „Ton społeczny w naszej literaturze | ZAGRANICA. Hamburg. „Dokoła 


wtorek, dnia 14 stycznia 1936 r. 


ność. W stanie bardzo ciężkim przewie- 


ziono Zytniewskiego karetką Pogotowia | 
Ratunkowego do Szpitala Diakonisek. Mi- i 


trzymania Zytniewskiego przy życiu.f 


nem oraz w zawiedzionej miłości, 


Wreszcie -w zamiarze samobójczym ii 
Hobecnością swoją podkreślili, że mimo usta- 


wypiła większą ilość kwasu solnego żo- 
na kolejarza Marja C., zamieszkała przy 
ul. Pomorskiej 9, wykorzystując moment 
nieuwagi domowników. 


przebywania w łóżku nieszczęśliwa ko- 
bieta zamierzała kres położyć męczar- 
niom. Po przetransportowaniu do Lecz- 


nicy Miejskiej i wypompowaniu żołądkał 


udało się usunąć niebezpieczeństwo, 
Smutna kronika — w ciągu 
niedzieli trzy zamachy samobójcze, 


kiwania za szkuciarzem do dnia dzisiej- = 
trudni były ZAREN uyat MUJ głosił p. mec. Kwasieborski, a jeden z artystów 
nione były wielką „ wichurą jaka H poznańskich zadeklamował piękny wiersz K, 
wczoraj szalała w Bydgoszczy. Istnieje% 


przypuszczenie, że Kowalski dostał sięj 


szego nie dały 


Tragiczna śmierć młodego człowieka w 
jące wrażenie. 
wiekiem bardzo religijnym i cieszył się 


bardzo dobrą opinią. 
niedziałek w dalszym ciągu trwa akcja 


mająca na celu odszukanie zwłok, tra-§ ; 5 
STA f przytem, aby na seans przyszli tylko ci, którzy 


gicznie zmarłego szkuciarza. 


strony Gorzuchowa pociągu osobowego. 


Lokomotywa przewróciła Reicha na torf 
tak nieszczęśliwie, że koła pociągu. zgi] 
lotynowały mu ebydwie nogi i zmasa-$ 


krowały czaszkę, 
miejscu. 


Śmierć nastąpiła na 
Przybyły na miejsce straszne- 


go wypadku prokurator z Grudziądza, % 


polecił przewieźć skrwawione szczątki 
do najbliższej kostnicy. Śmierć Reicha 
jest jeszcze jednym groźnym przykła- 
dem, wskazującym na skutki naduży- 
wania alkoholu. 


Zatonięcie rowerzysty w jeziorze. 


Żnin. (fd) Przez jezioro Tonowskie 


przejeżdżał z Tonowa do Skórek, 18- Nowe ©BS7HRIWVGR 


letni Gustaw Minz ze Skórek. Minz po- 
wracał do domu w godzinach wieczor- 
nych 0 zmroku. Przejeżdżając przez 
lód jeziora Tonowskiego, w pewnym 
momencie, kiedy już był blisko brzegu, 
wjechał na tak zwane  „odpalenisko* 
(niezamarznięte jezioro). W miejscu 
tem wpływa do jeziora rzeka Wełna. 
Minz wpadł do wody pod lód wraz z 
rowerem i znalazł śmierć. Natychmia- 
stowe poszukiwania nie dały żadnego 
rezultatu. Dopiero nazajutrz przybyli 
rybacy i wydobyli z jeziora zwłoki to- 
pieleca oraz rower. Rozpacz rodziców 
niema granic. 


kiestry į soliści (płyty). 13,35: Muzyka lekka § 


(płyty). 16,15; Piotr Czajkowski: Koncert 
skrzypcowy D-dur w wyk. Bronisława Hu- 


bermanna z tow. ork. pod dyr. Steinberga | 


"(płyty własnej. 18,30: „Sądownictwa miej 
skie na Pomorzu w XVI i XVII wieku“, od- 
czyt. 18,45: Coraz wyżej (płyty własne). 
19,09, Chwilka morsko.pomorska. 19,10: 
Zapowiedź programu na dzień nast, 
Koncert reklamowy. 19,35: Wiądom. sport. 
z Pomorza. 
_ własne). 


20,00: Frankłurt, Nowa niemiecka 
muzyka rozrywkowa. Berlin. Koncert ork. 
. Koenigswusterhausen. Wielki koncert ży- 
czeń. Lipsk, „Dziś tańczymy” . ork, i soliści. 
Hamburg. „Koncert z przeszkodami”, słucho- 
wisko muz. 21,00: Bruksela franc, Muzyka 
operowa. Wrocław, Symfonja Brucknera. 
22,00: Wiedeń. Utwory J. S. Bacha. Buda. 
peszt, Koncert wokalny, 2300: Kopenhaga, 


koncert, 


Muzyka tan. Monachium, Muzyka taneczna. 


24,00:. Sztutgast, Koncert nocny. 


Z rózpaczy zł 
powodu długotrwałej choroby i ciągłegoj 


jednei § 


H Triumf woli”. 


Szkuciarz Kowalski bowiem był czło- {ostatniego zjazdu hitlerowców w Norymhergji. 


Hi] 


W dzisiejszy po-5 


19,20: 8 
22,45: Chóry rewellersów (płytyją 


operetki” —] 


f lickiego Poznania ku czci św. Rodziny. 


Wielka sala kina „Słońce” zapełniła cię 
Í wczoraj niezliczoną ilością wiernych, którzy 


wiecznych ataków różnorodnych pomniejszycieli 


fna Kościół i świętość rodziny katolickiej — 
{stoją wiernie przy sztandarze Chrystusa, 
Do zgromadzonych przemówił pięknemi sło- 


wy J. E. ks. kardynał Prymas Hlond, wzywając 
wiernych do naśladowania w życiu codziennem 


Rodziny świętej. A 

Żywiołowemi oklaskami przyjęty został gnieź.. 
nieński chór katedralny, który wykonał kilka: 
utworów religijnych. 


Dłuższy referat, pełen głębokich myśli, wy 


GRUŹLICA 
PŁUC 


jest nieubłagalną i corocznie, nie 
robiąc różnicy dla płci, wieku i stapu pociąga bardzo 
wiele ofiar, Przy zwalczaniu chorób płucnych, bronchitu, 
grypy, upt rozywego męczącego kaszlu i t. p. stosują | 


P s6 ó 
tekarze „BalSAM Trikolan-Age uistinta 


wydzielanie się plwociny, usuwa kaszel, 


Rostworowskiego p. t. „Powrót". 


Film tylko dla Niemców, Konsulat niemiecki 
w Poznaniu reklamuje wyświetlanie filmu p. t- 
Jest to właściwie reportaż z 


(Film wyświetlany będzie w niedzielę, dnia 19 
bm. w kinie „Apollo“, y 
|obawie, że film ten może w Poznania wywołać 
nieprzychylne stanowisko Polaków, nie zapo- 
dwiedział dokładnie godziny wyświetlania, radzi 


posiadają obywatelstwo niemieckie. | 
Tajemniczy zgon młodej ziemianki W Du- 


f sinie pod Gostyniem zmarła nagle śb. Ludwika ` 


| Kurnatowska, przeżywszy lat 28, Początkawo 
stwierdzono, że śmierć nastąpiła wskutek tężca 
karku. Obecnie przyczyny nagłego zgonu do- 
f pairują się w popełnieniu samobójstwa przez 
|rażycie strychniny. Jak zdołaliśmy stwierdzić, 
śp. Kurnatowska kochała się w dowódcy 17 
{pulku ułanów w Lesznie płk. Ch, którego wła” 
{dze przeniosty ostatnio do Min. Spraw Wojsk. 
w Warszawie. Ponieważ płk. Ch. nie odwzać 
jemniał się w miłości, śp. K, popadła w roz. 
pacż. odbierając sobie życie. } 

Złotą palmę akademicką od. rządu francie 
iskiedo otrzymała p. Franciszka Nowolecka - za 
| współpracę w organizowanych w Poznaniu kur- 
sach języka francuskiego, Za tę samą działal- 
ność srebrną palmę akademicką otrzymała p. 
Filipowska, córka śp. prof. Kozłowskiego w 
Tuluzie. ł 

Strzelnica na licytacji, W Gnieźnie odbyło 
jsię nadzwyczajne walne zebranie miejscowego 


| Bractwa Kurkowego, ha którem prezes zawia- 


domił zebranych, że wobec mieureśnlowania 
długów bractwa, strzelnica wystawiona zosta. 
nie na licytację. Wiadomość ta wywołała u 
zebranych członków zrozumiałą konsternację. 


Aara A a a ie MA rA Vea 


w łańcuchu składek na rzecz młodzieża- 
wych warsztatów pracy przy Chrześcijań 
skiej Lidze Pracy, f 

Zł 8— złożyli i wzywają: 

P. Pawlak — p. Droszcza. 

P. K. Stark — p. Baranowskiego Tonia- 
szą, 

P. Poćwiardowski Leon p. Jaszew- 
skiego Stefana, p. Przybyłowicza oraz p. 
Edmunda Adamowicza, 


P. dr. Wojtkiewicz — pp. dr. Sowińskie- ~ 
dr. Zacharskiego; 


go, dr. Baranowskiego, 
dr. Gaszyńskiego oraz dr. Glińskiego. 

P. Stanisł. Piotrowiak — p. Marmurowi- 
eza, mistrza fryzjerskiego: 


P, Pińkowski — p, Maksymiljana Putza: 


P. Zielsdorfowa — Browar Kuntersztyn: 
Hi Grey, Zboż. Rynek, Flatte, hurt. wódek. 
P, Dobrane, kierownik f-my Wedel = 


pp. Gundlach i f-mę „Uśmiech Fortuny". 


80 meranen 
.. 


płatnie sekretarjat Centralnego Związku Loka= 
jtorów i Sublokatorów Zachodniej Polski Stow. 
zarej., oddział w Bydgoszczy, ul. Długa 23 m. 4 
Ip. Tam przyjmuje się również składki człon 
kowśkie, 


U Kaftala wciąż wygrywają. 
10.000,— zł wygrał u Kaftala nr, 69736. 


Niema dnia bez dużej wygranej u Kafta- 
la. Ostatnie sobotnie ciągnienie przyniosło 
znów tej szczęśliwej kolekturza wygraną zł 
810.000,—. Wygrana tą dzieli się 4-ch szczę- 
jsliwych posiadaczy nr. 69734. Kilkutysięcz- 
ina wygrana, przypadająca każdemu z gra- 
czy wzamian za opłacone 40,—- zł, to niela- 
sda tranzakcja, możliwa tylko na loterji. Nię 
też dziwnego, że zainteresowanie obecnem 
sciąpnieniem wzrasta z dnia na dzień. U 


cia pozostały jeszcze miljony 


z miljonem 
sda CZOLE | 


Święto ku czei św. Rodziny w Poznaniu. :™? 
Przyczyny rózpaczliwego- kroku szukać HM  Pozmań. Staraniem Akcji Katolickiej w Pos 
Bznaniu odbyła się wspaniała manifestacja katos 


należy w celiężkiem położeniu materjal-| 


Wśród obecnych zauważyliśmy w wę 
pod tratwy znajdujące się w pobliżu if szych rzędach wszystkich czołowych przedsta- 
ni A e S zi . Hwicieli władz duchownych, wojewódzkich, woj 
vie zdołał wypłynąć na powierzchnię. So ENOS l 


5 


nurtach rzeki Brdy wywołała wstrząsa-| 


Konsulat niemiecki, w 


— Lokatorów í sublokatorów informuje bes- i 


Kaftala wciąż wygrywają.., a w kole szezes: 


E 


Kw 


Sfr. 10. 


Pełna tabela wygranych do IV. Klasy 34. Loterji Państwowej. 


Ii M ciągnienie 
Główne wygrane 


ŁA ck — 123745 130615 

. 5.000 — 48323 67784 904 

87882 103004 6a 

Zł. 2.000 — 8387 24934 25797 

30773 38068 40317 45740 66881 
-68857 69132 78358 78718 82855 
85371 87230 88462 104314 112984 

' -125943 149661 153666 165605 179619 
188443 


Zi. 1.000 — 5071 15735 19696 
82849 35002 44698 61671 61947 
62199 80182 80988 93118 108170 
109163 126163 126243 129134 133845 
145886 154023 166437. 169106 170367 
174628 175076 188997 


Wygrane po 203 zł. 


434 53 96 730 901 88 1110 60 260 
319 557 83 707 15 991 2073 163 86 
210 84 315 85 98 402 69 567 600 38 
55 98 724 847 926 3075 96 267 302 
37 502 38 75 94 646 996 4161 278 308 
99 473 525 928 5019 157 235 466 561 
609 895 917 78 6050 150 266 812 60 
589 618 756 7045 143 44 212 16 356 
62 87 454 751 827 924 8005 530 54 
685 710 37 879 925 9060 88 123 282 
315 83 456 73 558 97 650 790 801 35 
987 10006 28 438 520 41 669 705 852 
71 87 956 98 11006 230 37 67 85 343 
419 533 611 94 902 12050 78 144 94 
226 63 304 439 516 853 958 18075 107 
49 379 92 407 85 534 65 674 717 851 
14120 293 379 92 484 531 62 625 82 
701 09 823 15087 239 40 77 807 45 
508 09 46 67 T4 706 67 803 985 16103 
g9 225 32 48 85.304 28 696 737 853 
17062 229 98 437 517 611 13 843 
18016 56 66 112 23 34 98 222 51 89 
310 64 481 628 726 53 899 916 48 
19128 244 414 25 52 580 36 74 7.8 93 
837 989 

20134 403 626 748 865 956 21212 
381 445 77 530 61 71 899 938 22043 
318 425 501 82 654 881 23060 232 34i 
625 806 81 905 24067 79 172 271 304 
546 75 97 743 851 55 920 25468 [61 
616 779 887 918 26147 251 300 35 70 
505 76 624 703 44 32 815 956 62 
27086 256 436 54 57 75 566 729 56 828 
96 910 28023 47 70 96 127 88 291 
407 47 578 621 54 68 712 45 64 810 
29153 388 418 511 933 30106 81 235 
96 422 513 69 609 795 915 31018 25 
154 252 349 60 557 760 62 841 922 
82027 43 46 66 94 158 462 638 793 
861 77 33016 46 49 62 118 32 33 379 
460 80 613 84 761 815 65 74 902 57 
14 34143 56 202 319 27 470 501 898 
35178 373 79 89 94 489 524 338 48 780 
863 928 56 36089 366 40 59 96 490 96 
651 740 834 58 82 961 86 370112 810 
12 718 997 88232 83 340 415 626 62 
407 837 49 59 921 39198 201 19 485 
531 600 54 803 924 


40095 701 890 41006 29 120 53 276 
334 490 592 800 88 42059 204 c21 416 
561 62 98 808 12 919 43015 148 298 
315 410 17 591 706 48 941 44028 59 
186 372 406 571 43 645 68 701 44 

45002 3 48 102 14 298 367 552 83 
688 709 48 96 862 46091 104 22 201 
74 310 54 450 63 567 900 47007 61 
90 100 4 34 38 50 277 353 504 865 
93 48166 403 79 576 866 87 49117 
83 89 513 53 68 86 698 

50027 135 58 68 92 217 323 420 90 
94 527 673 90 765 880 51030 249 84 
371 499 510 645 74 855 58 52005 21 494 
598 621 29 774 75 849 53035 38 48 206 
362 84 88 476 78 54108 25 63 378 763 
55051 382 450 583 919 20 58 99 56012 
91 224 38 404 896 933 57026 80 11 
408 528 668 82 978 89 58363 443 66 83 
96 636 77 80 932 80 84 59429 34 583 
606 860 912, 

60059 79 86 87 134 330 755 805 967 
61001 60 156 84 211 3 67 342 450 58 
563 643 62167 266 39%0 415 96 507 50 
618 55 830 33 80 82 921 63020 143 380 
426 943 46 64049 57 179 224 57 63 427 
40 61 97 574 679 701 78 65259 86 396 
711 79 808 952 60 66104 51 85 528 857 
67115 240 550 857 68003 13 40 81 277 
300 455 645 73 752 853 919 69049 79 
146 238 651 83 735 943 85 70025 104 


704) 


-- Zjazd Polskiego Związku Zachodniego 


„DZIENNIK BYDGOSKI", wtorek, dnia 14 stycznia 1936 r. 


Szóskw dzie ciagniemiea. 


25 206 11 71 357 75 96 986 71002 178 
345 455 67 576 981 72299 534 746 47 
92 867 76 974 73231 310 30 86 524 68 
31 60 700 44 954 74016 63 211 412 19 
795 75060 71 91 137 58 235 437 552 
655 56 73 90 76056 91 229 321 29 423 
587 702 816 77010 61 185 252 89 342 
94 493 641 96 788 78099 301 578 600 
714 864 78 998 79003 143 74 259 468 
696 725 910, 


80058 68 189 270 94 331 402 88 575 
616 22 36 797 805 74 81063 189 234 51 
355 415 550 93 95 653 768 87 909 49 
82193 253 73 346 95 527 654 55 62 903 
9 36 68 83010 69 206 409 630 869 925 
84084 309 11 20 29 33 58 443 4 680 563 
69 647 855 958 85089 118 31 314 426 
43 671 82 707 951 86131 519 704 857 
961 87009 232 337 436 57 550 626 723 
888 987 91 88088 146 69 383 607 753 63 
85 816 918 64 83 89025 27 9 116 46 
75 231 343 522 59 81 601 4 51 773 96 
833 36 90014 126 50 73 201 7 24 53 
382 564 601 40 877 930 91214 35 369 
499 670 709 32 60 876 92067 70 127 
378 409 529 715 85 858 93115 490 988 
94062 70 245 310 16 446 509 22 56 703 
50 64 825 % 97 937 74 95102 63 365 
1744 802 96091 161 212 98 416 42 95 
555 611 53 841 69 902 76 97045 59 65 
142 262 359 62 465 598 880 953 98123 
206 351 438 569 829 99118 49 304 97 
418 36 663 98 718 59 77 815 972, 

100179 264 343 592 877 948 101353 
499 551 84 175 838 102018 28 193 235 
96 336 91 427 515 94 705 103049 284 
599 783 838 68 83 104115 94 208 329 
35 64 524 65 652 67 95 105044 206 28 
320 487 816 930 33 106133 70 214 435 
616 728 81 90 107097 135 229 433 60 
780 108035 132 506 40 603 49 700 805 
91 931 43 109096 274 321 37 80 99 460 
62 85 96 536 41 88 616 44 46 84 726 
811 55 110071 189 743 111024 114 52 
62 261 343 413 20 22 34 41 523 612 
58 735 84 957 112035 101 47 243 408 
893 916 35 45 71 86 113083 250 767483 
1726 816 979 86, 


114145 223 26 60 89 392 553 79 1 
807 41 115033 192 215 17 520 53 754 
94 855 116096 227 306 546 702 938 
117040 100 75 236 62 416 73 504 62 
636 709 48 710 911 67 118035 37 130 
205 349 419 672 79 773 96 838 92 
119218 61 317 47 620 87 786 99 91 87% 

120023 33 97 218 435 87 511 38 743 
65 813 121002 42 47 55 113 328 67 432 
579 733 873 926 122025 339 775 84$ 
900 84 123017 197 220 31 305 408 58 
559 93 695 722 812 124315 19 529 714 
30 892 906 86 125085 93 145 46 228 
354 536 87 624 66 130 126055 193 260 
63 451 672 731 837 127069 244 95 410 
576 696 877 973 93 128100 29 209 77 
97 404 506 608 750 61 77 91 129073 
296 515 72 620 60 69 99 805 17, 

130002 112 62 571 621 19 936 131079 
107 257 73 75 396 536 762 818 32 93 
917 36 132042 124 224 332 406 29 772 
895 947 133027 42 77 136 209 40 425 
60 542 727 35 % 816 98 911 134020 
169 216 42 97 350 802 44 907 68 135084 
120 80 408 611 711 91 947 136143 319 
59 504 74 620 906 12 137123 251 54 83 
339 460 509 64 672 734 843 47 933 
138080 130 357 490 516 48 69 744 803 
25 81 955 139094 139 209 81 326 % 
608 95 140007 37 43 155 268 434 599 
601 700 935 141198 393 512 90 609 35 
709 82 142184 310 44 99 752 847 57 73 
143037 71 283 436 38 951 144201 381 
402 595 730 926 145053 72 107 66 283% 
93 59%6 683 89 983 146098 199 251 345 
93 495 551 691 987 147027 85 106 31 
227 321 61 512 841 80 94 952 56 148000 
51 75 206 329 80 433 35 77 669 708 83 
149511 57 925 150075 146 65 226 75 
84 97 305 76 475 741 78 832 68 151077 
149 268 308 61 71 409 35 49 550 602 
712 946 152008 136 458 582 719 153089 
236 381 467 523 80 664 740 838 906 36 
154055 263 76 333 75 477 605 80 716 
850 74 91 97 155023 40 246 323 419 
13 93 503 740 908 88 156016 72 250 
71 532 57 639 832 975 157237 428 
158194 264 339 460 602 733 817 79 
912 159008 29 44 109 60 433 84 538 42 
685 738 91 908 160010 133 36 66 312 
38 90 504 621 59 843 56 81 87 917 
161193 413 50 559 666 971 162080 359 


Wielce wvzupzźŚWCRKNRCH 


„0.000 ,- 


na nr. 69734 padła znów w 6-tym dniu ciągnienia kl. IV-ej 34 Lot. w szczęśliwej kolekturze 


BBAFTAŁA 


Bydgoszcz, Jagiellońska 2. 


wy Toruniu. 


Toruń, Dnia 19 bm. 
sali Domu Społecznego w 


Polskiego Związku Zachodniego. 
Zjazd poświęcony będzie 
politycznym 


odbędzie się w 
Toruniu 
Zjazd Delegatów Okręgu Pomorskiego 


stosunkom 
polsko-niemieckim, 


wom _ gospodarczym 
uwzględnieniem 


na Pomorzu, 
spra- 


Gdynia, 10-go Lutego 5. 


zagadnień 
czych oraz bieżącym prawom organiza- 
tcyjnym Polskiego Związku Zachodniego 


507 47 715 21 891 163046 312 16 473 
579 600 22 795 956 164030 35 127 207 
52 316 4 63 686 718 67 867 912 76 
92 165078 138 550 53 652 72 746 817 
69 166048 107 416 507 34 38 744 871 
955 56 99 167211 28 379 497 505 665 
801 76 956 168043 46 181 275 348 84 
As rkódi EE BG 
170074 112 73 325 54 459 511 98 
628 92 757 891 989 171136 312 438 
791 919 23 46 172042 401 33 672 84 
827 173000 62 220 333 402 74 546 
646 70 722 820 64 99 998 174028 
115 272 320 512 47 647 703 21 971 
92 175064 368 461 918 26 50 79 
176117 26 260 652 63 821 177038 84 
249 59 452 769 823 178122 410 57 
627 920 179028 67 208 316 456 684 
180042 131 63 244 339 429 58 96 
520 691 848 181023 263 385 487 602 
749 85 893 95 182052 159 99 208 478 
724 905 183061 86 317 49 428 507 87 
607 $2 91 709 964 184046 183 89 534 
706 919 185121 240 435 89 625 776; 
186151 59 373 97 422 49 502 35 
644 83 710 35 826 61 187164 85 255 
94 396 407 577 614 78 74 80 85 
188053 73 131 80 276 430 37 72 844 
912 23 189123 57 502 4 652 59 799 
946 51 190053 77 111 13 303 588 921 
191159 524 715 A38 192111 22 36318 
47 55 446 761 82 931 193018 79 91 
235 48 416 814 194008 334 70 472 


Ait ciągnienie 
| 


Wygrane po 200 zł. 


514 22 699 1143 264 338 467 76 514 
734 823 2176 281 82 498 620 52 3000 26 
83 92 381 447 55 885 4257 379 433 583 
619 22 83 758 959 5047 505 18 23 634 
154 964 6326 466 802 59 7126 91 291 
639 8148 420 888 9213 306 54 590 675 
918 70 10046 52 205 388 412 31 59 738 
11317 91 595 747 916 12083 119 350 442 
687 94 887 13512 4011 214 383 15120 
33 252 57 763 889 972 16037 435 608 
867 17110 76 293 683 930 66 18229 354 
672 17 19478 592 621 700 14 80i 5 57 
20116 254 370 546 618 734 21041 184 
395 626 775 887 22213 758 23206 524 
690 898 980 24293 397 539 59 25184 203 
357 424 683 869 920 26057 172 203 443 
649 75 739 27095 427 33 793 806 28033 
197 302 454 513 17 618 762 84 862 987 
29019 87 194 824 30332 543 832 942 
31839 947 32114 79 300 417 63 539 632 
756 33007 61 106 530 722 38 925 34118 
34 342 578 83 689.895 35331 424 637 
946 36197 239 691 823 64 962 37062 70 
367 92 569 890 929 38387 90 986 39181 
259 320 59 589 702 23 819 40158 80 392 
41338 400 14 535 677 911 42174 400 
43265 67 389 496 512 95 775 804 44775 
45205 303 616 808 91 973 46223 740 812 
47044 229 93 747 828 48051 99 362 568 
654 782 95 49085 228 97 515 887 %62 
50331 573 775 830 51 67 98 947 51021 
191 299 364 52036 385 92 4560 597 770 
933 59 53567 848 74 54100 288 509 704 
954 55038 62 571 700 56069 379 401 828 
57064 278 96 618 65 70 87 707 951 
58056 166 251 412 795 819 5962%6 722 
29 53 986 60067 299 368 570 840 992 
61005 141 52 735 864 936 42 62231 62 
583 649 71 802 67 63571 682 761 826 
64043 542 796 910 42 65766 73 885 994 
66138 365 503 80 67152 446 62 623 707 
905 68105 252 344 983 69061 775 857 
960 70086 328 542 823 924 71017 290 
607 73 90 709 39 950 72205 473 521 708 
86 73229 413 20 608 792 993 74106 22 
30 227 37 372 494 627 86 89 874 79 
75021 105 6 823 76183 294 514 619 758 
826 44 77001 370 410 48 52 544 609 
78260 408 630 760 65 79186 88 253 327 
597 624 80059 84 137 81014 44 51 60 66 
138 457 515 24 773 817 82409 702 839 
80 83029 225 657 84496 779 85705 800 
86229 849 78 934 99 87615 84 91 803 
88019 46 482 751 89156 87 776 863 
90249 832 91142 345 712 16 33 92425 
668 93045 163 225 351 439 527 728 
94129 657 99 709 958 95065 110 448 
93 96136 44 80 343 64 637 899 97056 
750 52 98154 719 99087, 

100070 116 400 19 514 716 818 20 


a 


682) 
ze specjalnem 
spółdziel- 


Warszaw 


101109- 28 33 376 462 602 12 747 52 
102006 147 338 86 103225 399 554 772 
86 927 104126 602 105162 232 92 348 
524 747 805 10 977 106157 528 731 
107093 244 835 108001 414 674 962 
109035 168 269 446 721 110044 139:84 
86 239 452 504 660 752 803 111250 613 
112039 668 705 824 113382 504 89 777 
114652 833 945 115366 424 90 714 
116023 209 338 470 594 642 117014 2539 
54 426 630 63 118305 12 38 458 792 861 
119136 48 57 443, 


120298 366 427 980 121016 190 932 
122014 214 324 962 69 123042 131 215 
47 535 772 124064 86 274 514 23 744 
82 804 926 125486 554 64 755 847 
127666 128022 161 94 411 735 863 
129709 %2 93. 


130233 91 570 916 131410 32 530 
183 132018 44 64 234 470 588 93 795 
188021 179 486 751 94 124017 74 778 
96 135021 453 510 829 156468 575 
632 55 137180 5699 746 1380385 206 
24 67 322 616 129043 91 157 495 99 
621 822 140172 678 730 830 910 
141084 607 740 142006 357 677 705 
927 143152 286 476 748 932 144028 
34 324 423 593 874 145151 260 412 
85 666 727 843 146376 548 89 764 
147290 590 618 148018 19 58 153 202 
526 806 149120 207 63 337 494 551 
936 150260 408 928 81 151122 -88J 
152085 112 232 829 70 978 153323 
526 610 46 727 846 154007 460 551 
82 945 155163 790 156042 129 97 
214 19 157218 845 996 158003 412 
89 55 513 159529 75 640 996. 

160389 459 75 93 589 835 161103 
18 98 726 82 826 42 70 162085 170 
295 449 524 73 163106 216 54 548 56 
164004 44 382 77 481 930 165059 72 
243 554 742 908 166183 279 634 61 
924 167131 383 471 946 52 168844 64 
169129 578 170352 913 83 171006 230 
425 689 172071 99 115 370 749 929 
54 173029 202 866 931 174152 205 
T4 175088 41 458 564 651 748 912 
176078 409 723 56 63 177251 66 75 
88 397 516 38 91 606 56 79 178003 
254 396 407 593 676 886 955 60 97 
179171 444 511 180041 218 181112 
538 59 655 876 962 182065 244 395 
472 183155 308 901 184022 810 41 
421 855 185202 78 388 723 186654 
187194 338 188052 80 106 262 347 
414 745 827 944 189434 190025 456 
852 191825 192320 792 193063 592 
827 194086 180 269 868. 


IV ciągnienie 


Główne wygrane 


30.000 zł. nr. 174384. 

10.000 zł. — 69734. 

Po 5.000 zł. — 66061 66463 176627 
187443. 

Po 2.000 zł. — 1227 1718 30757 
40023 42833 46832 48397 58465 78097 
79323 80424 87146 86874 89595 91515 
95759 105034 112571 113131 141114 
143180 144403 144675 146453 149225 
175861 180663 187820 191065 193901 
194175. 

Po 1.000 zł. — 5557 7642 12813 
18834 26196 29261 35291 40485 57288 
66707 67246 67865 69499 77501 77880 
87889 89122 112895 113733 119433 
118468 122428 127292 137589 138249 
139880 142684 150837 160555 164027 
165577 169954 181551 184345 185165 
188904 192737. 


Wygrane po 200 


41 245 375 572 640 949 1020 523 
2325 432 887 901 98 3211 70 333 
412 545 661 4564 654 712 867 5344 
424 638 933 6486 619 38 7078 181 
51 301 407 528 8378 80 822 984 9006 


| krol. 


217 669 32052 302 75 86 411 844 928 
77 98 33302 75 86 411 708 964 34124 
216 311 26 783 815 35265 490 703 
818 907 36049 69 252 365 739 37493 
623 944 58224 481 39062 120 71 348 
432 514 709 899 977, 

40881 911 94 41048 88 211 93 333 
42148 500 933 56 78 836 929 43060 
728 300 34 468 518 811 44004 303 
791 45016 60 182 413 570 915 27 
46286 834 47424 559 74 701 872 
48187 329 41 635 49445 538 59 831 
50122 872 928 51062 105 222 550 783 
840 52001 235 332 535 854 931 53133 
234 318 440 501 49 59 773 885 5408$ 
126 49 287 532 68 706 38 908 55026 
699 707 65 826 57 56589 665 808 91 
57154 77 201 14 333 559 639 854 
58280 447 562 693 59343 86 483 500 
29 65 646 874 

60038 83 138 78 76 438 69 792 
61092 96 129 394 811 62004 312 39 
524 57 848 66 63083 386 431 -805 
64154 261 437 709 995 65114 27 548 
61 803 66006 255 703 07 91 810 57 
915 19 62 67213 528 826 84 -68293 
415 75 578 767 96 835 69068 227 599 
955 70200 365 66 688 966 71012 321 
754 965 72332 58 441 592 73471 515 
646 74456 708 75290 425 569 708 11 
29 52, 

76123 262 316 961 91 77009 88 78202 
329 514 605 25 96 717 29 79048 189 
275 475 655 901 31 60 80109 56 235 36 
44 54 61 343 655 81411 733 830 88 
82072 68 220 89% 83340 508 29 84070 
153 304 466 866 73 76 85552 666 $t 
839 80 89 86028 32 200 565 827 43 
87037 438 645 71 88068 96 278 594 715 
23 54 923 89201 457 80 89 640 766 
90000 94 115 53 306 493 592 610 700 
81 91132 400 550 808 92299 768 89 
93075 151 97 456 97 535 618 94078 127 
46 586 933 95036 57 460 686 720 948 
96111 222 430 799 834 97078 141 320 
400 749 801 98076 406 536 618 795 887 
99045 89 378 658 826, 

100458 518 637 101214 315 714 
102284 597 742 813 36 103273 75 466 
601 842 104493 597 609 31 84 92 916 
26 105118 28 91 276 370 478 106243 
359 427 615 917 85 107164 677 853 
108206 47 334 504 916 109006 46 169 
371 547 161 964 110161 226 546 822 
11150 809 112144 84 428 113094 286 
487 114042 150 335 475 614 80 830 
115164 319 409 577 757 70 79 939 
116002 295 433 715 117033 52 115 15 
68 84 313 118069 99 288 369 86 566 
119145 224 92 581 671 756 904. 

120077 93 133 306 700 121289 325 
543 95 122229 320 579 123012 224 33 
609 715 124289 308 592 678 988 125054 
165 252 73 463 585 887 971 126141 790 
127116 365 689 769 86 128107 359 410 
613 47 734 129002 220 377 477 83 502 
554 130050 331 701 74 131090 129 655 
955 60 132170 328 684-133380 134317 
762 84 98 939 135387 553 623 784 
136220 49 4% 721 831 137278 138312 
78 722 836 139319 634 933 38, 

140282 379 661 97 141390 452 71 517 
867 142236 427 923 143179 643 818 
144288 327 473 86 646 145059 822 
146571 880 994 147060 294 346 91 513 
875 148122 149007 317 558 944 150156 
492 €82 151893 152197 301 35 64 449 
99 766 153231 626 778 154057 385 419 
548 848 9%62 155130 205 156297 670 701 
157248 599 676 817 74 158008 549 762 
159984 

160345 606 819 936 161042 229 365 
162096 116 482 91 784 923 163040 132 
78 88 287 569 95 164066 274 523 714 
838 165160 270 716 22 166254 484 608 
24 626 726 805 167077 313 713 854 904 
168105 478 524 992 169108 43 326 797 
863 84 88 170736 88 839 921 171001 
87 139 232 96 323 79 555 72 74 727 732 


14 85 145 219 394 470 622 67 730|172282 173339 458 80 529 67 789 174189 


884 990 10263 380 688 900 11161 97 
421 605 32 784 12846 84 13947 14353 
58 414 698 744 938 35 15025 51 387 
425 507 62 654 16354 67 488 977 
17010 368 452 704 60 807 980 18151 
431 519 29 54 19036 96 852 678 
20429 529 709 60 851 21104 830 
22095 218 324 61 404 39 642 833 
23131 64 635 24674 25067 629 709 
948 26064 160 385 616 760 926 27153 
736 98 943 84 28672 779 29221 78 
450 683 914 301238 530 34 92 31149 


„ AOLO: 
„  NEB.GOL© 
„ . NED.GU O 
„ RO.QOGG 


Zł 5.000 na Nr. 9821 
„ 5.000 „, „ 79434 
`» 38.000 „ ,„ 103004 
» 5.000 „ „, 106438 
a 8.000 „ , 121717 


już padły w znanej ze szczęścia 


I WOZAROGOW 


a, Marszałkowska 154 


Wygrane Z klasy 
zł 20.000 na Nr. 130615 


480 81 631 915 175242 609 704 76 82 
176170 493 177107 581 916 178041 569 
748 72 830 922 179078 155 70 229. 

180245 54 428 698 732 865 181004 
91 182030 58 224 64 83 502 90 761 
854 183078 127 714 184525 642 925 55 
14 185051 92 106 296 399 812 13 186033 
91 236 387 869 187191 231 472 662 72 
748 188321 540 782 905 8 189283 190310 
24 797 890 191169 449 66 889 949 90 
192449 644 912 193017 126 215 556 609 
194124 451 76 648 767 93, 


8251 
35762 
115874 


LL) 3» 157644 


Zł 8.000 na Nr. 
3 5.000 7 EŁ) 
» 3.000 > » 
23 5.000 3» „ 
» 5.000 4a 1» 


19 39) 
3? 1» 


3 7 


130608 
145239 
159987 
166701 
174118 


kolekturze 


Konto P. K. O. 18.814 


Losy I. klasy sq już do nabycia. 


| 
ł 


A> 


al. Krasińskiego 23. Tel. 8496 
Pocz. o godz. 5,10, 7,10 i 9,10. 


Dziś w poniedziałek najwspa- 
uialsza premjera najnowszego 
szlagieru sozonu! Atrakeja dnia! 
Naipotężniejszy aroyfilm morski 
reż. Edwarda Sedgevicka pt 


Sekrety marynarki wojennej 
aea e LUDU 


Bestjalski morderca śp. posterunkowego Żm 


| sprawieciiiwości. 


MUZ NEA 


DORA 
= Taz 


bójstwa | miłości! 


46 


(OQd specjalnego wysłannika „Dziennika Bydgoskiego“). 


Tczew, (as) W ub, sobotę przed trzyosobo- 
wym wydziałem karnym Sądu Okręgowego w 
Starogardzie rozpoczął się sensacyjny proces 
głośnego już na całą Polskę „wampira pomor- 
skiego z Przysierska*, bestjalskiego mordercy 
śp. post. p. p. Anastazego Żmury z posterunku 
p. p. w Pelplinie, groźnego bandyty, podpala- 
cza, dożywotniego więźnia z Świętego Krzyża — 
Jana Manikowskiego, i 

Proces budzi olbrzymie wprost zajntereso- 

wanie całego społeczeństwa pomorskiego. O 
godz. 8,30 wielka sala Sądu Okręgowego szczel- 
nie wypełniła się publicznością do osatniego 
miejsca. O godz, 9.tej na salę rozpraw dwaj 
policjanci wprowadzają ubranego w strój wię- 
zienny Manikowskiego, który z maską obojęt- 
ności na twarzy zajmuje ławę oskarżonych pod 
eskortą policyjną, Manikowski robi wrażenie 
tępego, zawodowego bandyty. Bystry jego 
wzrok kolejno nerwowo przesuwa się po pu- 
bliczności oraz przedstawicielach prasy. 
.  Punktualnie o godz, 9,05 wchodzi na salę 
trybunał sądowy w składzie: wiceprezesa Sądu 
Okręgowego dr. Pobłockiego jako przewodni- 
czącego, sędziego S. O. Wasilkowskiego i sę- 
dziego S. Gr. Tomaszewskiego jako wotantów 
oraz prokurator S. O. Dietrich. ławę obrońcy 
z urzędu zajmuje wybitny prawnik mec, Stam- 
kiewicz że Starogardu. 

Po stwierdzeniu listy obecnych 7 świadków 
oraz dwóch biegłych lekarzy, przewodniczący 
dr. Pobłocki przystępuje do odczytania aktu 
oskarżenia, 


Rejestr karny. 


Obszerny akt oskarżenia 
Manikowskiemu, ur. 2, 2. 1897 w Przysiersku, 
gm. Bukowiec, pow. Świecie, kawalerowi, kara: 
nemu przez Sąd Powiatowy w Grudziądzu 1915 
r. na 2 lata więzienia, przez Izbę Karną w Choj- 
nicach 1915 r. na 4 lata więzienia, Sąd Powia- 
towy w Tucholi 1916 r. na 6 miesięcy więzienia, 
Izbę Karną w Gdańsku 1916 r. na 2 lata i 3 
mies, więzienia, Izbę Karną w Chojnicach 1916 
r. na łączną karę 15 lat więzienia, Sąd Powia- 
towy w Świeciu.1916 r. na 4 miesiące więzienia, 
Sąd Okręgowy w Grudziądzu 1921 r. m. in. za 
zamordowanie ogrodnika śp. Alojzęgo Makow- 
skiego w Małym Kuntersztynie w nocy z 18 na 
19 listopada 1920 r. .na dożywotnie. więzienie 


z zamianą na 45 łat dómu "karnego którą na 


podstawie amnestji zmniejszono na 10 lat cięż- 
kiego więzienia. 


Akt oskarżenia 


zarzuca Manikowskiemu, że w'nocy z 16 na 
17 listopada 1935 r. w Pelplinie (pow. Tczew) 
skradł 4 butelki wina owocowego i 1 butelkę 
soku wartości ogólnej 10 zł z piwnicy na szko- 
de Teofila Lendziana przy ul. Marsz, Piłsud. 
skiego 22, dokąd włamał się przy pomocy roz- 
bicia kłódek i że w tymże czasie i miejscu 
zapomocą rozbicia okna wystawowego w skła- 
dzie kapeluszy Haliny Backiej skradł 4 kapelu- 
sze damskie i 1 beret damski wełniany ogólnej 
wartości około 12 zł. 

Dalej, że tejże nocy zabił posterunkowego 
P. p. śp. Anastazego Źmurę z posterunku p. p. 
w Pelplinie, strzeliwszy do niego trzykrotnie z 
rewolweru, Czyny powyższe stanowią prze- 
stępstwo z art. 257, 225 § 1 k. k. przy zastoso” 
waniu art 31 k. k. 


Zbrodniarz nie przyznaje sie 
do winy. 


Na zapytanie przewodniczącego, czy oskar- 
kony przyznaje się do winy i jakie chce złożyć 
wyjaśnienia, osk, Manikowski cynicznym gło- 
sem oświadcza: „przyznaję się do objętych ak- 
tem. oskarżenia kradzieży, do zabójstwa śp. 
post, Żmury się nie przyznaję, bo zabójcą był... 
mój wspólnik..,?!!! 


Spowiedź wampira. 


Na dzień 16 listopada ub. r. osk, Manikowski 
rzekomo umówił się z swym „wspólnikiem Jó- 
zefem Schindlerem', rzekomo zamieszkałym w 
Gdańsku-Oliwie przy ul. Gdańskiej w hotelu 
Lustgarten(?), iż spotkają się na szosie pod 
(Tczewem, wiodącej do granicy polsko-gdańskiej, 
gdzie ów wspólnik miał mu doręczyć przywie- 
zione z Gdańska rzeczy. W dniu 16 listopada 
osk. Manikowski udał się rowerem w kierunku 
Tczewa. W Pelplinie zatrzymał się około godz, 
16-tej cęlem pożywienia się w restauracji, Na 
zapytanie przewodniczącego dr. Pobłockiego, 


DE 7 COSA DEE NET POOPORSYEWOER CZAK 


Nareszcie zima! 


Niędziela wczorajsza przyniosła nam 
dość silne ochłodzenie. ,„Odetchnęliśmy 
wreszcie po 38-tygodniowym okresie de- 


szczów. Od czasu do czasu niebo „wy- 


zwalało* nawet kilka płatków śniegu. 
Dla nas po letnim okresie i to dobre! 
Dziś w dalszym ciągu utrzymuje się po- 
goda zdecydowanie skłaniająca się ku 
zimie. W Zakopanem notują nawet 
Snieg. 


zarzuca Janowi | 


dlaczego oskarżony w śledztwie nic nie wspo- 
mniał o wspólniku, oskarżony M. wyjaśnia, że 


zawarł z wspólnikiem umowę, iż w razie aresz- 


SSR go ten mu pomoże i odbije(?) go po- 
iai. 

Z Pelplina tegoż dnia pomiędzy godz: 18 
a 19 sam pojechał rowerem do Tczewa, gdzie 
około godz. 23 na szosie niedaleko granicy 
spotkał się z wspólnikiem, który mu wręczył 
część garderoby. Następnie tejże nocy wspól- 
nie na rowerach pojechali w kierunku Lasko- 
wic. Do Pelplina przybyli pomiędzy godz, 3 
a 3,30 rano i zatrzymali się tu w celu pożywie- 
nia się oraz dokonania kradzieży, „Zostawiwszy 
rowery za stodołą, udali się obaj do pewnego 
domu w pobliżu dworca. Wspólnik stanął na 
czatach, zaś.on sam włamał się do piwnicy, 
gdzie rozbił 4 kłódki i skradł 4 buielki wina 
owocowego, z których 2 butelki dał wspólni- 
kowi. 

W piwnicy był przeszło godzinę, a uciekł, 


rzekomo spłoszony strzałami, Wobec tego wy. ~ 


í a 

biegł nie na ulicę, lecz na ośród i przez pola 
dotarł do dworca oraz stodoły, gdzie ukryte 
uprzednio rowery już nie były, Nieco później 
rzekomo spotkał się z wspólnikiem, który opo- 
wiadał mu, iż został zatrzymany w mieście ji że 
strzelał(?). Z Pelplina rowerami pojechali nie- 
zwłoćznie w kierunku Laskofvic, rozstali się 
okoła godz, 11 przed południem koło Osia, a 
whpólnik pojechał do Bydgoszczy po pieniądze, 
przyczem wspólnik pozostawił Manikowskiemu 
rewolwer, który następnie odebrała mu policja 
w chwili aresztowania na szosie. 

Na wniosek prokuratora Dietricha, sąd od- 
czytał protokóły zeznań oskarżonego, złożo- 
nych w śledztwie przed sędzią grodzkim w Sta- 
rogardzie, z których wynika, że Manikowski 
przyznał się w zupełności do przestępstw, obję- 
tych aktem oskarżenia. . 

Na zapytanie prok. Dietricha, M. „wyjaśnia”, 
że zeznania te w śledztwie złożył w obawie 
przed pobiciem(?) go przez policję. 

(Ciąg dalszy: nastąpi). 


Wampir ząPrzysierska “Jih Manikówski na ławie oskarżonych. 34: w> 


O rzemiośle reży 


O niebywałej, niespotykanej jeszeza w żadnym 

filmie emocji, przepoteźny dramat, ztóry łączy 

w sobie intrygę an x zdj aferą szpieg. Sowim MERE | 

Fmocejonujący ftim zdra: sensacji, za RAA z i 
m rady, sensacji, 733 Robert Tajlor i Jean Hersholt 


mniej 


ciągnąć może za sobą śmierć. 


ry energicznie zahamował wóz, 


|guldeny gdańskie 


sera. 
W środę, 15. bm. ogodz. 20 odbędzie 


Nadprogram: węsoła 
ZUW siej pt. „Przy” 
goda w aamalocie*, 


W rolach głównych: 
pełna wdzięku, niezrównaną 
jean Parker; 

Kronika Pata. 


KORREN CAER 


maz) 


Motorniczy uratował 
kolejarza od śmierci. 


Uczmy się chodzić i stosujmy się do 
przepisów ruchu ulicznego a napewno 
będzie nieszczęśliwych wypad- 
ków, Lekceważenie sobie tych przepi- 
sów, szczególnie przez przechodniów po- 


lekkomyślnie postąpił w ub, sobotę oko- 


ło godz. 12,30, pewien kolejarz, 55-letni 


Bardzo. 


Józe Borowski, zam. przy ul. Chrobrego 
nr. 6. Krocząc nasamprzód chodnikiem 


nagle. w pobliżu 
wego skręcił na jezdnię, nie zwracając 
uwagi na jadący tramwaj. Kolejarz 
wpadł wprost na tramwaj i gdyby nie 
przytomność umysłu motorniczego, któ- 
Borow- 
ski niewątpliwie dostałby się pod koła 
tramwaju. Dzięki jednak zahamowaniu 
rzucony został na bruk i odniósł ggól- 
ne potłuczenie ciała. Nieostrożnego ko- 
lejarza przetransportowano karetką Po- 
gotowia Ratunkowego do Lecznicy Miej- 
skiej.. ' jii 
a E a S o a EECPA 
Kalendarzyk zebrań Ch. Q. 
CHRZEŚCIJAŃSKA DEMOKRACJA. 


W piątek, dnia 17 stycznia 1936 roku, 
o godzinie 7,30 wieczorem w lokalu 
„Pod Lwem“ przy ul. Marsz, Rocha T 


odbędzie się zebranie , plenarne Koła 
Śródmieście. 


Referat wygłosi p. red, Jan Teska. 

Na powyższe zebranie zaprasza się 
wszystkich członków jak również człon- 
ków bratnich kół 

Uprasza się zabrać legitymacje. ~ 
Zarząd, 
r ye kawe zakk] 
Bank Polski płacił w dniu 13, 1, 1936 r. 
dolary amerykańskie 5,25 
dolary kanadyjskie 5,21 
funty szterlingów 26,05 
franki szwajcarskie 
franki francuskie 
belgi belgijskie 88,90 
ilóreny holenderskie 


r NN 


Jak pozbyłam sie 
zmarszczek 
w wieku 60-u lat 


l? osiągnęłam wygląd 
młodszy o 20 lat 


TE 


„Liczę już 60 lat, wiek, w którym kobieta * 
| podaje ini dba już o powabny wygląd. 

ecz zachciało mi się, wyłącznie przez cieka. 
wość, wypróbować na mej pomarszezonej i znie 
szczonej twarzy działanie Odżywczego dla Skóry 
Kremu Tokalon. 

Łatwo sobie wyobrazić moje zdumienie, gdy 
po miesiącu takiej pielęgnacji powiedziano mi 
wręcz: „Pani młodnieje”. Zachęcona temi uwa- 
gami, wytrwałam i w przeciągu 5-ciu miesięcy 
stał się cud; każdy kto mnie widzi obecnie mówi, 
że wyglądam najwyżej na 40—45 lat. Cera moja 
jest czysta i piękna, lekko zaróżowiona i mam 
zaledwie cień zmarszczek. Cudowne! ` 

Sądząc z tego, gdyby wszystkie kobiety zes 
chciały używać waszego Kremu Tokalon, nię 
byłoby już wcale starych babek”. 

Uwaga. Autorka powyższego listu woli nie 
wyjawiać swego nazwiska,’ lecz jej oryginalny 
list jest w każdej chwili do obejrzenia. Odżywczy 
Krem Tokalon zawiera wysoce odżywcze skła. 
dniki,” które, według zdania wielkich specjali- 
stów, są. potrzebne skórze, by utrzymać ją 
świeżą, jędrną i pozbawioną zmarszczek. Należy 
używać Odżywczego Kremu Tokalon różowego 
co wieczór, białego zaś co rano. Po jednej nocy 
już będzie Pani zdumiona i zachwycone: rezuł» 
tatem. Ręczymy za wynik, w przeciwnym razie” 
zwracamy pieniądze. 


się w sali. Klubu Techników, ul. Ciesz- 
kowskiego 4, wieczór dyskusyjny Rady 
Artystyczno-Kulturalnej. « Przedmiotem 
dyskusji będzie jedno z najciekawszych 
zagadnień współczesnego teatru, w któ- 
re wprowadzi zebranych naczelny re- 
żyser Teatru Miejskiego p. Jerzy Szyn- 
dler. Odczyt p. Szyndlera „O rzemiośle 
reżysera“ wzbudzić musi najżywsze za- 
interesowanie wśród całej inteligencji 
bydgoskiej, 


Z rynku zegarmistrzowskiego. 


Zegarek szwajcarski „Zenith“, który ostatnio 
olśniewa oczy nasze z wszystkich wystaw ze- 
$armistrzowskich bogactwem modeli i estetyką 
zewnętrznego wykonania, a jest synonimem 
precyzji i jednocząc 100% wszelkich zalet, wy- 
maganych od zegarka, to nie nowość dla nas. 
Fabryka Zenith, posiadająca na głównych ryn- 
kach świata ustaloną tradycję, wypuściła o- 
statnio na rynek polski szereg modeli, opiera- 
jąc organizację sprzedaży na nowym systemie 
i wzbudziła niebywałe zainteresowanie tak, że 
wkrótce opanuje cały rynek. 

Zenith, to zegarek szwajcarski, zawsze do- 
skonały i rozchwytany. literalnie dzięki swym 
zaletom i niewątpliwie w krótkim czasie znaj- 
dzie się w każdym domu, 
Z YN ON 


Bydgoskie Koleje Powiatowe. 


Rozkład jazdy ważny od1 października 1935 r. 
Odjazd pociągów B, K. P. 
do Koronowa 8.10, 12.00, 1400, 17.00, 20.10, 21.45+ 
Smntsły-Opłuwca . $ 
do Wierzchucina 10.25}, 11 40%, 13,004 15.50*+, 18 20%, 20,10} 
Smukały Opławca 
do Wąwelna 13 00%, 18 202 
Przyjazd pociągów B. K, P. 
z Koronowa 7,17*}, 7.34, 3.52, 1131, 15.10, 19.33, 21.204 
Bmukały-Opławca 
z Wierzehueina 7.53% 7,47%, 7.474, 918%, 1741*, 21.20} 
&mutaty Oplawea 4 
z Wawelna 755%, 17412 
Objaśnienie znaków: Pociągi bez znaków kursują co 
dzienuie, z * kursują w środy i soboty, z *ł kura. w soboty 
z *%* kursują w poniedziałki, wtorki, ezwariki i piątki 
z ý kursują w niedziele i święta 08278 
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Srebrne Wyroby 


nowe oXxazyjne. Nakrycia stołowe, 
Kupno. Sprzedaż. Zamiany.  Doróbki. 
Henryk Fuwiler 
Warszawa, Śsto Krzyska 5, telef. 655 28, 
Firma istnieje 60 lat. A 
STATAN 
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1 pokojowe: 
kuch. wynaj. Stawowa 19. 


1, 2, 3,4 pokojowe: 
Sniadeckich 11, m, 4. 


SZUKA a 
Zamienię 
3 pokoje kuchnią, Plac 


Piastowski 15, m.6, na 
2 pokoje kuchnia. (708 


Cegielnia 
do wydzierząwienia zaraz. 
Zgłoszenia do Ordynacja 
Ostromecko pow. Chelm 


no, (458 . 


Sklad 
do wynajęcia Wełniany 
Rynek, wejście z Pod- 
górnej i Melch. Wierzbie- 
kiego, dobre położenie 
dla bakonu. 707 


E 
Zgubiłem (F284 
dyplom szoferski nr. 8327 
oraz poświadczenie Towa- 
rzystwa Ubezpieczeń Wza- 
jemnych. Uczciwego zna- 
łazcę proszę o zwrot za - 
wynagrodzeniem pod a- 
dresem na dyplomie, 


przystanku tramwajo- 


U 


„DZIENNIK BYDGOSKI”, wtorek, dnia 14 stycznia 1936 r. 


Dnia 11 stycznia b. r. o godz. 14,30 zabrał 

Pan Bóg po bardzo ciężkich cierpieniach do 

grona swych aniołków naszą najdroższą, je- 
, dyną córeczkę i siostrę ś. p. 


Eweline Katarzynę Mugiałównę 


o czem donoszą w nieutulonym smutku 


pogrążeni f 2 i 
- 687) Rodzice i bracia. 
Eksportacja zwłok odbędzie się w środę, 
dnia 15 bm. o godz. 3-ciej w Szubinie. 


wykonuje 
szybko i tanio 


Drukarnia Bydgoska 
Bydgoszcz, Poznańska 12/14 


WRZTNZ POZ SZERZKAM PZA 


Samodzielna pierwszorzędna 


gospodyni 


potrzebna cd 1. 2 1936 r. Zzło” 


zaa | szenia z dołaczeniem fotografji, 


Dnia 11 stycznia b. r. o godz. 14 zasnął w Bogu 
namaszczony olejami św. po krótkich lecz ciężkich cier- 
pieniach mój najukochańszy i nigdy niezapomniany mąż 
nasz kochany syn. brat, kuzyn, bratanek, szwagier, 
zięć i wujek š. p, 


Kazimierz Zblewski 


przeżywszy 33 rok życia, o czem zawiadamia krewnych 
i znajomych w głębokim smutku i nieutu'onym żalu 


pogrążona S 
Zona. 
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 14 bm. o godz. 14,30 
z domu żałoby przy ul. św. Trójcy 29 na cmentarz pa- 
rafjalny św. Trójcy przy ut. Jary. 


701) Osobnych zawiadomień nie wysyła się. 


Eielsicen Faniomwąpisau Suużswnau 
zamierza otworzyć w większych miastach Wlkp.i Pomorza 


SKŁADY KONSYGNACYJNE 


swoich wyrobów. Pp. Kupcy którzy mają zamiar przyjąć 
taki skład powinni złożyć ofertę z podaniem warunków 
na których byliby gotowi przejąć komisową sprzedaż 
powierzonych im materjałów. — Oterty filja Dziennika 
„Składy konsygnacyjne*. (F391 


odpisów świadectw oraz zapoda- 
niem pensji,skierować do (696 


Faliks Gumiński 


Starogard, Dom Towarowy. 


1 NAJLEPSZA PASZA 


OLEJARNIA I 
Franciszek W o y éo nmn 

TORUŃ, 
Telefon 20-45 i 12-27. 
ENSAIAR NZARZARYTRZNZANZA PAREA] j 


WAWA 


Obwieszczenie o licytacji ruchomości. Komor- 
nik Sądu Grodzkiego w Szubinie, Franciszek Wożniak, 
mający kancelarję w Szubinie przy ul. Św. Marcina 12, 
na podstawie art. 602 k. p. c. podaje do publicznej wia- 
domości, że dnia 16 stycznia 1936 r. o godz. li-tej 
nie później jednak niż w dwie godziny w Szubinie ul. 
Paderewskiego nr. 7, u p. Józefa Kapsy odbędzie się 2-ga 
licytacja ruchomości, należących do Ks. Klemensa Zie- 
lińskiego w Szubinie obecnie zam. w Łopiennie skła- 
dających się z: 1 samochodu osobowego „Ford” w do- 
brym stanie, oszacowanego na sumę 3.000,— zł. 
Następnie o godz. 11,15 odbędzie się licytacja 1 sa- 
mochodu osobowego „Chevrolet w dobrym stanie, który 
znajduje się również w Szubinie u p. Józefa Kapsy. 
Ruchomości można oglądać w dniu licytacji w miejscu 
sprzedaży i czasie wyżej oznaczonym. (692 
Sznbin, dnia,10 stycznia 1886 r. 
(—) Fr. Woźniak, komornik. 


Ogłaszajcie w „Dzienniku Bydgoskim. ! 


rzepakowy 
Iniany 
konopny 
słonecznikowy 


RAFINERJA 


ulica Grudziądzka nr. 15 


E e O DN E 
GRYPA. PRZEZIEBIEĘNIE | 
BÓLE GŁOWY, ZĘBÓW tp. 


ŻĄDAJĄC ORYGINALNYCH PROSZKÓW zw rasn 2. KOGUTKIEM i 


| SETTETNTUNTTETWETCKIYTNA | 
GDYŻ SĄ JUŻ NAŚLADOWNICTWA: b 


OmvamaLNE PROSZKI „MIGRENO-NERVOSIN” z KOGUTKIEM i 


SĄ TYLKO JEDNE, 
PROSZEK: s MIGRENO -NERVOSIN* są TEŻ i w TABLETKACH. 


23790 


Obwieszczenie o licytacji ruchomości. Komor- 
nik Sądu Grodzkiego w Bydgoszczy, rewiru I. Kazimierz 
Tustanowski mający kancelarję w Bydgoszczy. przy ul. 
Sniadeckich nr. 7 na podstawie art. 602 k. p. c. podaje 
do publicznej wiadomości, że dnia 17 stycznia 1936 Fa 
o godz. 11,30 w Bydgoszczy, ul. Konarskiego, Składnica 
Urzędu Skarbowego odbędzie się 1-sza licytacja rucho- 
mości składających się z pianina i maszyny do pisania 
oszacowanych na łączną sumę zł 1.100. Ruchomości 
można oglądać w dniu licytacji w miejscu i czasie wyzej 
oznaczony m. 
Bydgoszcz, dnia 11 stycznia 1936 r. 
Komornik (—) K. Tustanowski 


691) 


Poszukuje sie 


parceli niezabudowanej 


od 1800 kw, mtr. najchętniej na Okolu. 
Oferty z podaniem ceny i warunków pod yT. T.‘ 
Dziennik Bydgoski. (324 


Napisowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde dalsze 
słowo 15 groszy, 5 cyfr =» jedno słowo 
i, w, z, a s» każde stanowi jedno słowo. 
Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów. 


C 


Szkło 
okienne, butelki poleca 
Wielkopolska Huta Szkla, 
Pasikowski, stacja kolejo- 
wa  Łęgnowo. Telefon 
13-25. Autobus Bydgoszcz- 


Solec. (19729 
K SPRZEDAŻE ):| 
Domek (680 


ogród za 2600 sprzedam. 
Gdzie? wskaże Dziennik. 


Z powcdu 
wyjazdu zagranicę sprze- 
dam dom z 2 składami i mie- 
szkaniem i domek gospo- 
darczy, położenie przy 
Rynku, Cena 16000 zł. 
Zgłoszenia Orłowo Mor- 
skie, ul. Bytomska 8, (677 


Szaf 
składana tanio, 
nr. 17, podwórze. 


Łóżeczko 
dobre na sprzedaż, Adres 
wskaże Dziennik, (F390 
pe EET I WYZIE NARAZ 
Wąskotorówki 
40 metrów, szerokość 60, 
dwie wywrotki. Telefon 
39-89. (710 


Garbary 
(F387 


Skład 
kolonjalny mieszkaniem 
zaprowadzony sprzedam 
z powodu wyjazdu, Wia- 
domość Dżiennik. (712 


Repertuar kin bydgoskich: 


KRISTAL: „Sen Nocy 
Letniej“ i nadprogram. 
ADRIA: „Moja maleńka* 
1 nadprogram. 
APOLLO: „Sekrety ma- 
rynarki wojennej* oraz 
„Przygoda w samolocie“ 


Nadprogram. 
MARYSIEŃKA: „Legjon 
Nieustraszonych“ oraz 


„Kwiaciarka z Prateru*, 
REWIA: „Przygody pe- 
chowća* i „Nie chcę 
wiedzieć, kim jesteś*, Na 
scenie szlagierowa rewja 
p.t. „Ta noc dla Ciebies, 
_ Dziś w sobotę Week-end. 
BAŁTYK: „Cowboy mil- 
jonerem* i Nowa płeć”. 


Ceny ogłoszeń: 25 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-łamowej szerokości 38 mm. 
na dalszych stronach 1,00 zł, za milim. 1 łam. szer. 67 mm. 
Większe ogłoszenia, zamieszezone wśród drobnych, 500%, 
Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty 
Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracj 


Skład 
kolonjalny przy bardzo 
ruchliwej ulicy w centrum 
Bydgoszczy od zaraz do 


sprzedania. Zgłoszenia 

filja Dziennika  Bydg. 

„Kolonjalny” (F308 
Skład 


towarów kọlonjalnych i 
nasion połączony z wy- 
szynkiem, w najlepszem 
położeniu. powiatowego 
miasta fabrycznego, zaraz 
na sprzedaż. St. Miedziń- 
ski, Chodzież. (676 


Nowe 
palto damskie korzystnie 
sprzedam. Kordeckiego 15 
m. 3, (682 


Tanio 
sprzedam kompletny no- 
wy pokój jadalny. Wia- 
domość Dzienniku. (684 


Meble 
wszelkiego rodzaju, obra- 
zy, lampy; najkorzystniej: 
„Sala Licytacyjna“, Gdań- 
ska 42, (708 


Kreślarza technicznego 
kreśląrki zawód uzyskasz, 
kończąc korespondencyj- 


nie lub słuchowo roczne 
Kursy Kreśleń Technicz- 


nych Inż. Gajewskiego, 
Warszawa, Plac Trzech 
Krzyży 8. Świadectwa, 


opłata niska,niezamożnym 

ulgi, książki darmo. Pro- 

gramy wysyłamy darmo. 
433 


Budowniczego 
prawa i tytuł uzyskasz, 
ucząc się przy pomocy 
Inżynierów dyplomowa- 
nych. Nauka korespon- 
dencyjnie, opłaty niskie. 
Warszawa, Plac Trzech 
Krzyży 8. — Kursy Tech- 
niczne. Programy bez- 
płatnie po otrzymaniu 
znaczka pocztowego. (434 


Łaciny 


matematyki, francuskiego, 


polskiego udzielam. Przy- 
gotowuję gimnazjum. 
Zgłoszenia 2—4. Sniadec- 
kich 28—6. (F313 


Udzielam (21186 
lekcji gry na fortepianie, 
bardzo tanio predką me- 
todą do nauczenia się, 
przygotowuję do konser- 
watorjum, tylko 6 zł mie- 
sięcznie, fortepiau wol- 
ny do ćwiczeń, godz. 50 gr. 
Przychodzę także w dom. 
Przygotowuję przez rok 
do konserwatorjum. Dla 
dorosłych kurs trzymie- 
sięczny. Dla początkują- 
cych zł 6 miesięcznie. Het- 
mańska nr. 5, wejście na 
prawo, mieszkanie 5. 


Drobne ogłoszenia 


Większe ogłoszenia wśród drobnych 50 0/, dreżej jak w zwykłym dziale ogłoszeń. 


Dla poszukujących posady 20% zniżki. 
Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9. 


Omyłki, które zasadniezo nie zmieniają treści ogłoszenia 
nie zobowiązują Administracji do bezpłatnego powtórzenia 
ogłoszenia, sni do zwrotu pieniędzy. 


(F393 


Dziewczyna 
potrzebna zaraz. Łokietka 
nr. 37 (skład). (690 


Służąca 
uczciwa z gotowaniem do 
małego miasteczka potrze- 
bna zaraz. Zgłoszenia 
Kwapiszewska, Długosza 
nr. 6. (F386 


Mocielki 
dla fryzjerów, "poniedz. 
środy godz. 20. PI. Pia- 
stowski, Miihler, restau- 
racja, (F209 


Jazzperkusista 


flet, altsaksofon, klarnet, 
jazzrepertuar, luksusowe 
instrumenta, wolny '1. Il. 
sam lub kwartet ewentl. 
mieszany. Werwa, Śpiew, 
akordeon, mundurki boy- 
sowe. Tomiczek, Chełmno 
Rycerska 5, H. (697 


Krawcowa 
z wioski szuka posady do 
wszystkiego zaraz. Oferty 
do Dzien.Bydg.pod„Kraw- 
cowa”, (711. 


Również zgłaszający się nowi abonenci 
otrzymają kalendarz książkowy na rok 1956 


bezplatnie! 


Prosimy wszystkim krewnym i znajomym powiedzieć o tem 
I nakłonić ich do zaabonowania „Dziennika“ na styczeń rb. 


€zeladnika 
kominiarskiego,  poszu- 
kuje od 15 bm. przejścio- 
wo. L Rzepiński, Skarsze- 


wy Pomorze. (620 
Potrzebna | 
zaraz uczciwa służąca, 


znająca się również na 
kuchni. Odpowiednie po- 
lecertia Konieczne. Zgło- 
szenia Chodkiewicza 7. 
I p. 3—5 po poł. (F396 


Która - 
z pa, b. ekspedjentek 
branży spożywczej, za- 
prowadzona ewentl. usto- 
sunkowana podejmie się 
sprzedaży poważnego ar- 
tykułu w  pierwszorzę- 
dnych składach spożyw- 
czych i delikatesów. Of. 


do Dziennika pod „3% 
prowizji. (705 
Kucharka 


restanracyjna i służąca do 
wszystkich prac potrzebne 
od 15. I. Restauracja, 
Gdańska 45. (F'397 


POSADY 
WOLNE p 


Dziewczyna 
z gospodarstwa potrzebna. 
Ul. Pułaskiego 23. (F381 


Ekspedjentka 
młoda, miłej powierzchow- 
ności potrzebna do skła- 
du owoców, czekolady. 
Adres wskaże Dz ennik, 

F392 


Potrzebny 
chłopiec do posyłek. Cu- 
kiernia., Pl. Wolności. (706 


Destytlator 
młodszy z dłuższą prak- 
tyką w poważnych fabry” 
kach wódek zaraz poszu- 
kiwany. Oferty pod„F W- 
do Dzien. Bydg. (689 


K POSADY ya 
POSZUKUJĄ 


Ksiażkowa 
bilansistka starsza, zakła- 
da, prowadzi buchalterję. 
Oferty „Tanio” filja Dzien- 
nika. (F383 

Poszukuje (465 


posady do restauracji ob- 
sługi gości. Oferty Dzien- 


nik Bydgoski „Bufetowa*. skiego 4—2. 


POKOJR 2 
WOLNE 


Pokój. 
umeblowany dła małżeń- 
stwa. Chełmińska 24. (688 


Pokój 
Przyrzecze 12/5, 


Pokój 
umeblowany. Chwytowo 
5—3. , (683 


(685 


Pokój (681 
umeblowany osobnem wej- 
ściem, Podwale 12—6, 


Pokój 
skromny dla pani. Dwor- 


cowa 2/6. 1 (F379 

Pokój 
Dworcowa 3. (F395 
= Pokój 


komfortowy niekrępujący. 


Pl. Wolności 5—8. (F389 
Pokój 
inteligentnym. Krasiń- 

(F385 


Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 70 gr., 
„ Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., każde dalsze 15 
drożej jak w zwykłem dziale ogłoszeniowym. 
upadają. — Ogłoszenia zagraniczne 250, 
a nie odpowiada. — Miejsce płatności: 

Konto czekowe: P. K. O. 203713 Poznań. 


Pokój 
osobne wejście. Długa 74, 
m. 2. (700 


Pokój 
mały frontowy utrzyma- 
niem. Cieszkowskiego 14, 
m. 3. (698 


Pokój 
kuchnią,korytarzem, przy- 
należnościami, zgóry: 300. 
Ogród owócowy 100 zł. 


Adres Dziennik. (709 
Po 

umeblowany. Królowej 

Jadwigi 19—6. (F380 


Pokój 
Heyduk, Zduny 2/10. (F388 


Pokój 
Piotra Skargi 12—6. (F382 


x POKOJU ) 
POSZUKUJĄ 
Poszukuję 

zaraz 2 pokoje umeblowa- 


ne z telefonem. Wiado- 
mość pod „10”, (694 


(CHOI 


Zaginął 
mały pies czarny, nogi 
żółte,rodzaj jamnika. Dam 
odszkodowanie.  Kościu- 
szki 22. (F394 


Który 
z kulturalnych panów na 
wyższem stanowisku o 
szlachetnej duszy lat 40-50, 
pragnie poznać przystoj- 
Bą sympatyczną blon- 
dynkę, (panna,) mate- 
rjalnie nie zależną. Listy 
wraz fotografją Dziennik 
Bydgoski „„Zamiejscowa', 


Wspólnika 
z 38000 zł, dobrze prospe- 
rująca kawiarnia - restau- 
racja z pełnym wyszyn- 
kiem, miasto powiatowe 
(Pomorze), lub całkowita 
sprzedaż. Adres wskaże 
Dziennik Bydgoski. (678 


Zginął pies 
biało - czarny, wielki dog 
duński. Ostrzega się przed 
kupnem. Sorgolewski, 
10. 


Tele- 


Kozietulskiego 
(702 


fon 1919, 


Wdowiec (675 
Pomorzanin 45 łat, pro- 
wadzony od szeregu lać 
interes, szuka w celu 
ożenku inteligentną za 
możną panią w stosownym 
wieku, w której znalazłby 
prawdziwą ' towarzyszkę 
życia, dyskrecja sprawa 
honorowa. Oferty da 
Dziennika pod „Akademik 


NIEBEZPIECNA JAZDA. 


— Patrz przed siebie, bo przy twoim no- 


sie mógłby policjant 
my skręcić na lewo. 


pomyśleć, że clice- 


w tekście na drugiej i trzeciej stronie 1,20 zł., 
5 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 200/, zniżki, 
Przy powtórzeniu ogłoszeń o tym samym tekście udziela się rabatu. 
dopłaty. — Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 209, 
Bydgoszcz. — Konta bankowe: Bank Zwi 


drożej. 


azku; Spółek Zarobkowych, Bank Ludowy. 


Wydawca, nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp. Akce. w Bydgoszczy. — Za redakcję odpowiedzialny: Stanisław Nowakowski w Bydgoszczy, 
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